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Pos. Diamand prezesem rady naczelnej stronnictwa.—Ostre 
rezolucje przeciwrządowe. — Przeciwko reformom konsty
tucyjnym. — Zbliżenie z socjalistami niemieckimi, żydów-

S K I T N I i „Wyzwoleniem1 . 
C o u c z y n i ą p e p e s o w c y - p l ł s u d c z y c y ? 

Warszawski korespondent „Republiki" (B.) 
telefonuje: 

W ciągu niedzieli i poniedziałku 
obradowała rada naczelna P.P.S.. ja 
ko najwyższa władza tego stronnic
twa po wysłuchaniu wszechstronnych 
referatów, po przyjęciu do wiadomo
ści sprawozdania C. K. W . 1 po prze
prowadzeniu wyczerpującej dyskusji 
przyjęła szereg rezolucji. 

W pierwszej z nich stwierdza ra
da naczelna zwycięstwo odniesione 
przez P.P.S. w walce wyborczej oraz 
Wyraża uznanie 1 podziękowanie wszy
stkim, którzy się do zwycięstwa tego 
przyczynili. W dalszych rezolucjach 
rada stwierdza iż P. P. S. POZOSTA
JE W D A L S Z Y M CIĄGU NA STANO
WISKU ZASADNICZEJ OPOZYCJI 
W S T O S U N K U DO RZĄDU OBEC
NEGO, gdyż cała polityka rządu a 

P. S. „bezwzględną walkę o demokra- na zaleca partj i dalsza pracę nad kon 
cję na terenie parlamentu i w kraju sondowaniem obozu socjalistycznego 
„przeciwko reakcyjnym zakusom i za- w Polsce 1 obozu demokracji włośclań-
machom, zmierzającym do reformy u 
stroju Polski w kierunku zniszczenia 
bądź przynajmniej osłabienia demo
kracji parlamentarnej". 

W czwartej rezolucji stawia rada 
naczelna P. P. S. jako najbliższe cele 
wys i ł ków part j i dalszą rozbudowę u-
stawodawstwa społecznego i przestrze 
ganię p raw już wywalczonych, prze
prowadzenie reformy rolnej, podnie
sienie prac robotniczych, reformę sy
stemu podatkowego, zmianę stosunku 
do mniejszości narodowych i t . d . 

Wreszcie stwierdza rada naczelna 
„że P. P . S. nie ustanie w walce z re^ 
akcją z jednej i z komunizmem z dru* 
giej strony, oraz prądami faszystów-

zwłaszcza przebieg kampanji wybór - sfciem?, klerykainemi i naejonalistycz 
czej nie usunął przyczyn tej opozycji , nemi" . 

W trzeciej rezolucji zapowiada P, w ostatniej rezolucji rada naczel 

sklej dookoła P. P. S. 
Ten ostatni zwrot wskazuje, że 

P. P. S. zamierza w dalszym ciągu 
współpracować z socjalistami żydów 

Pozatem w związku z przesile
niem w śląskiej organizacji P. P. S. ra
da naczelna zatwierdziła wykluczenie 
z partji b. posła Blniszklewlcza z 6 6 * 
nego Śląska. ^ ''it^M^^j^i 

PrzedstawKHty powyżel pree*iec ab 
• ; 7 , ; " " 7 " . a v

1 ^ i a " o t a i , \ t r

y " rad naczelnych władz P. P. S. przosą 
skimi i niemieckimi, oraz z „ W y z w o - d z a t r a w i c i e politykę tego stronnictwa 

w kierunku opozycyjnym. Pos. Diamand. 
nowy prezes rady naczełnet znany jest 
ze swego opozycyjnego tona wobec 
rządu, a wiceprezesury w rekach po. 
Żuławskiego i Szczerkowskiego. repre
zentantów mas, zorganizowanych w 
związki zawodowe, podkreślała łowcze 
te okoliczność. Jest to zwycięstwo kie
runku pos. Niedzlałkowskie«o. który od
dawna już daj© w „Robotniku" ostry 
wyraz swemu niezadowoleniu z POETYK? 
rządowej. • 

Wobec odsunięcia od steru polityki 
i partyjnej pepesowców-piłsudczyków za
ostrzy sie zapewne opozycja P. P. S. w 
sejmu. Próbę tego będziemy miel? 
przypuszczalnie na najblfższem posie
dzeniu komisji budżetowe!. « 

leniem". 

Wybór nowych władz. 
W końcu posiedzenia dokonano 

wyborów prezesa i wiceprezesów ra
dy naczelnej P. P. S., gdyż marsz. I g 
nacy Daszyński z powodu objęcia god
ności marszałka sejmu zrzekł się naj
wyższego w part j i stanowiska. 

Na jego miejsce jednogłośnie powo
łany został POSEŁ DR. D IAMAND, 
wiceprezesami wybran i zostali poseł 
Antoni Szczcrkowski i nos. Zygmunt 
Żuławski . 

pożyczki polskie. 
Rząd # rokuje z trustami finansowemi amerykaóskiemi o wielkie kani-
lały inwestycyjne. -Polska uczyniła olbrzymie postępy go^podapeze-
Pomyślny stan finansowy k r a j u . - W y w i a d z prezesem ; B F N K E R R T R U 8 T « 

Warszawski korespondent „Pcmibllki" (EL) n f . „ . ^.^ . ^ M ^su^a^UM. N U A U H C R D 1 F U S L • Warszawski korespondent „Republiki" (B.) 
telefonuje: 

Rząd polski przystąpił od ki lku dni 
do realizacji zakrojonego na olbrzymią 
skale planu inwestycji państwowych, ze 
Kpccjalnem uwzględnieniem wielkiej roz 
budowy kolejnictwa. Plan inwestycji 
jest już opracowany. 

W obecnem stadjmn opracowuje się 
metody sfinansowania tych wielkich za
miarów w ciągu najbliższych czterech 
do pięciu lat. Rozmach, jaki rząd nadaje 
swym planom, spowodował potrzebę 
wciągnięcia do ich wykonania kapita
łów zagranicznych. Po te kapitały rząd 
fcwraca się do tej samej grupy bankier
skiej, która udzieliła Polsce nrzed kilku 
miesiącami pożyczki stabilizacyjnej. Od 
kilku dni bawią w Warszawie przedsta
wiciele „Bankres Trust", domu bankowe 

.Blair and Co.", wczoraj wieczorem 
taś przybył przedstawiciel „Chalse-Na-
ional Bank" p. Calaham. 

Przedstawiciele ministerstwa skarbu 
Drowadzą z tymiż trzema panami bliższe 
techniczne rozmowy na temat udziele
niu przez trzy wspomniane spółki ban
kierskie 
WIELKIEJ POŻYCZKI KOLEJOWO-

INWESTYCYJNEJ 
dla Polski 1 umieszczenia tej pożyczki na 
{iełdach amerykańskich. Jednocześnie 
Prowadzone są rozmowy już ua temat 
Uwzględnienia dalszych potrzeb kredy
towych państwa polskiego. 

We wszystkich pertraktacjach bierze 
-zynny udział doradca finansowy p, 
CHARLES DEYEY. 

Wedłng moich tafermacJI rrdztokmycb 

przez osoby najbardziej miarodajne 
PERTRAKTACJE WESZŁY W TO 
STADJUM, PO KTOREM SPODZIE
W A Ć SIE MOŻNA SZCZĘŚLIWEJ F I -
NALIZACJ! ROKOWAŃ. Najlepszym 
dowodem tego jest wywiad, jaki bawią
cy w Warszawie od dwuch dni prezes 
„Bankers-Trustu" p. Tiluey udzielił 
wczoraj wieczorem warszawskiemu ko
respondentowi „Chicago Tribune". 

* t * 

W wywiadzie tym, udzielonym mi 
łaskawie, p. Tilney, prezes największe
go konsorcjum bankowego świata wy
raża się w następujący sposób: 

— Ze względu na zainteresowanie, 

które żywiłem od dłuższego czasu dla 
spraw polskich, skorzystałem ze sposób 
noścl, ażeby podczas mojej dorocznej 
wycieczki do Europy odwiedzić Polskę 
i odbyć konferencję z ralu. Czechowi-
chowiczein i p. Deveyem. 

— Jakie wrażenie wywozi pan pre
zes z Polski? 

— Zaobserwowałem nadzwyczaj szyb 
kie uzdrowienie Polski, oraz pomyślny 
stan finansowy kraju wywar ł y na mnie 
głębokie wrażenie. Polska ma przed 
sobą wiele możliwości. Dzięki obecne
mu 
ZDROWEMU KIERUNKOWI POLITY

KI FINANSOWEJ 

lin. Zaleski złoży wizytę papieżowi 
poczem w poniedziałek wróci do Warszawy. 

Rzym, 16 kwietnia 
Jutro rano wizyta min. Zaleskiego w 

Rzymie traci swój oficjalny charakter. 
Następnie, czyniąc zadość wymogom e-
tykiety watykańskiej, min. Zaleski wy 
jeżdża na 24 godziny do Neapolu, po
czem od chwil i złożenia w izy ty papie
żowi w środę, stanie się oficjalnym goś
ciem Watykaniu. Audjencja w papieża 
została wyznaczona na środę w połu
dnie, poczem u ambasadora Skrzyńskie
go odbędzie się śniadanie z udziałem 
kardynałów. GASFKARFEEA » La tano , . , 

biskupów polskich i wyższych przedsta
wicieli kleru rzymskiego. 

Po audjencji min. Zaleskiego u papie
ża nastąpi druga, na której przyjęci będą 
oboje państwo Zalescy, poczem minister 
złoży wizytę kardynałowi" Gaspari'emu. 

W środę o godz. 6.wiecz. min. Zale
ski wyjeżdża do Warszawy. W ponie
działek wieczorem w poselstwie pol-
skłem poseł Knoll wydaje uroczysty o-
biad dla włoskich przyjaciół państwa 
Zaleskich. 

prywatne oszczędności stało wzrastają 
a kapitał zagraniczny szuka i szukać 
będzie lokaty w Polsce w drodze udzie
lania bezpośrednich pożyczek, zarówno 
państwu, jak i miastom i prywatnym i 
społecznym przedsiębiorstwom. Dobrze 
zrobił rząd polski, że poczynił kroki pra
wne dla kontrolowania i regulowania ak
cji udzielania pożyczek celem ich pro
duktywnego wykorzystania. Nie minę
ło jeszcze sześć miesięcy odkąd wpły
nęła pożyczka stabilzacyjna, a Już w 
tym czasie mogłem zauważyć wielki po
stęp życia gospodarczego Polski. 

Nie znam kraju na świecie, gdzieby 
zarządzenia stabilizacyjne wywoła ły 
tak wielką poprawę 1 tak szybkie uzdro
wienie stanu ekonomicznego państwa, 
jak to się stało w Polsce. 

— Jaka Jest opinia pana prezesa o sv 
tuacjl kolejnictwa polskiego, dla którego 
rząd stara się o pożyczkę? 

— Koleje polskie wykazują znaczną 
przewyżkę dochodów nad wydatkami. 
Są więc przedsiębiorstwem, w którem 
można lokować kapitały, tembardzlej, 
że 1 budżet państwa wykazuje istotna 
nadwyżkę dochodów nad wydatkami -
kończy p. prezes Tilney. 

Wczoraj wieczorem p. Tilney opuścił 
Warszawę, pozostawiając na miejscu 
swych dwuch współpracowników, radce 
prawnego „Bankers-Trustu". p. Jo$« 
Dullys oraz dyrektora flJS „Bankers-
Trustu" w Paryżu p. Wiliama Lłppfn-
o a t ł , ^ 



Str. 2. 17.1V. 1928 rNs 106 

Dziś i dn i nas tępnych! ^5J| | r Dz ś i dn i następnych! 

WSPANIAŁEGO, PEŁNEGO OLŚNIEWAJĄCYCH MOMENTÓW FILMU 

Dama w wagonie sypialnym 
Podług najpoczytniejszego arcydzieła MAURYCEGO DEKOBRY „LA MADONNĘ L>E SLEEPINGS* 

W rolach głównych przedwcześnie zmarła w tragicznych okolicznościach 
C Idlld® F I 1 d U C 6 jako p r o p a g a t o r k a „Kul tu nagośc i" w taft 

Wyjątkowo urozmaicona akcja, rozgrywająca sią w Londynie, Berlinie, na Kaukazie i bolszewickiej Rosji 
Niesamowite przygody arystokraty w „Raju bolszewickim* — W kazamatach czerezwyczajki. 

Metody postępowania emisarjuszy bolszewickich. 

Ameryka przeciw wojnie. 
Propozycja Stanów Zjednoczonych w sprawie zawar
cia paktu antywojennego punktem zainteresowania 

polityki europejskiej. 
Berlin, 16 kwietnia. 

(Polska Aeencja Telecraficzna) 
Z prasy berlińskiej, poza krótką notat

ką „TSgliche Rundschau", tylko „Ger
mania" i „Q or warte" zajmują trochę 
•wyraźniejsze stanowisko w sprawie pro 
pozycji amerykańskiej. 

Kanclerska centrowa ..Germana" pod 
kremla, że w tej sarniej godzinie, w której 
lotnicy niemieccy po raz pierwszy w hi-
stou-ji ludzkości dotarli do. ziemi atnery-
kańskiiej od sitirony wschodniej, wręczy 
ambasador St. Zjednoczonych niemiec
kiemu ministrów'; sprany zagranicznych 
projekt paktu, potępiającego wojno po-
mięidizy wszelktemi narodami. Dwa te 
fakty zbiegły się, osóągając przez to pod 
niejednym względem symboliczne^ zna
czenie. Dwa konrynety zbliżyły się ku 
sobie. 

Witany szczerze i z zadowolnefem 
krok pokojowy Ameryki.—oświadcza 
„Germania", który zdaje sie wskazy
wać, że Si . Zjednoczone mają zamiar 
wyjść ze swej „spleiidid isolatłon". 

Paklt, potępiający wojnę, musi poda, 
rąć jednak za sobą utworzenie całkowi 
d e nowego uk*adiu stosunków europej
skich. Jednej rzeczy jednak nie będzie 
mógł pakt zakazać żadnemu narodowi 
mianowicie bronienia sie w wypadku 
niebezpieczeństwa. To jest najbardziej nie 
bezpieczny punkt całe] dyskusji pokojo
wej, który doprowadził rokowania młe-

S A L A F I L H A R M O N J I . 
Dri*. 2 przedstawienia od rjodz. 8-e] i 10.15 wiecz 

REW JA p. t . 

W FI 
12 szlagierów z pięciu progr 

Całkowity dochód przeznaczony na rzecz Kliniki 
Położniczej przy Południowej 13 

dzy Briandem a Kellogem nad brzeg roz
bicia S IĘ . Któż bowiem jest atakującym, 
a kto atakowanym? Najbardziej salomo
nowa mądrość nie znajdzie na to pytanie 
zadawalającej odpowiedzi i olanego pakt 
ten zostawia zawsze otwarte drzwiczki 
dla wojny. 

„Vorwarts" stawia m. In. złośliwe py
tanie pod adresem Ameryki, dlaczego 
zwraca sie ona ze swemi propozycjami 
tylko do wielkich mocarstw, a pomija 
narazić mocarstwa małe. (Przychodzi 
w tem miejscu miimowoH myśl o Nicara-
gu»,—oświadcza „yorwar ts^y 

Dalej dzwnJk podkreśla, że Wielkie 
mocarstwa, do których zwróCiily się S I 
Zjednoczone są członkami l i g i narodów 
i mają zobowiązania, wynikające z pak
tu Ligi . I statut Lig* narodów, jeżeli brać 
teoretyczai;e, może zobowiązać wszy
stkie państwa, do Ligii należące, do wy-
stąpteniia niiitttarnego przeciwko St. Zjed 
noczonyni, gdyby napadły one na jakieś 
inne państwo, będące członkiem Ligi. 
Dlatiego też z punktu widzein-a formalne
go dotychczasowe zastrzeżenia Briancfe 
nfe są bynajmmicj nieuzasadnione. 

Rzeczoznawcy bigi narodów 
badają tajemniczy transport broni na Węgrzech. 

Budapeszt, 16 kwietnia. 
(Polska Agencja TelcRraflczna) 

Dziś rano rzeczoznawcy komitetu 
trzech Ligi narodów uąi l i się do Saint 
Gothardt, gdzie znajdują się zaplombo
wane urzędowemi pieczęciami wagony, 
zawierające materiał zc zniszczonych oraz osoby, które nabyty na licytacji 
karabinów maszynowych. Notariusz, Imaterjat ze zniszczonych kulomiotów. 

Stany Zjednoczone 
nie chcą prowadzić rokowań z sowietami. 

seansów o niii ł.M H BeiniB. 
Zabytki polskie 

wracała z Rosji. 
Kraków, 16 kwietnia. 

Polska Agencja Telecraficzna) 
W tych dniach nadszedt do Krakowa 

pierwszy transport odzyskanych z Rosji 
zabytków polskich, zawierających rzad
kie okazy starodawnej zbroi i broni pol
skiej, głównie z 16-go wieku. Wśród 
tych okazów znajduje się nadto kilka 
starych zabytków zbroi wschodniej. 

Zamach na polski pociąg 
tranzytowy pod Bytomiem. 

Katowice, 16 kwietnia. 
Onegdaj wieczorem polski pociąg o-

sobowy zdążający z Bytomia do Szar-
leja, obrzucony został na terenie niemie 
ckim kamieniami, które powybijały szy
by w wagonie osobowym i wpadły do 
przedziału, wywołując popłoch wśród 
pasażerów. Na szczęście nikt nie zo
stał pokaleczony. Komisarjat policji w 
Szarleju prowadzi w tej sprawie śledz
two, poczem akta sprawy przekazane 
zostaną władzom niemieckim dla wy
krycia sprawców brutalnej napaści. 

Ludność Chin 
ucieka przea śmiercią głodową. 

Londyn, 16 kwietnia. 
Według doniesień z Pekinu, klęska 

głodowa w prowincji Szantung przybie
ra coraz większe rozmiary. Pomoc cu
dzoziemców nie może w najmniejszych 
nawet granicach złagodzić klęski wobec 
jej ogromu. 

Setki tysięcy mieszkańców porzuca
ją swe osady i wędrują całeml karawa
nami do Mandżurii, szukając tam chleba 
i schronienia. 

który w swoim czasie założyć pieczęć, 
stwierdził, iż są one nienaruszone, po 
czem jeden z wagonów został otwarty 
wyładowany. Obecni byli przytem o-
prócz rzeczoznawców Ligi narodów, wę 
gierscy rzeczoznawcy kolejowi 1 celni 

Nowy Jork, 16 kwOettinia. 
(Ajencja Wschodnia) 

Departament stanu wydal komunikat, 
w którym oświadcza, że nie uważa za 
stosowne wejście w kontakt gospodar
czy z Sowietami tólo chwil i , aż zrzekną 
się one usiłowań wywołania rewolucji 
światowej. 

Komunikat w uzupełnieniu wyjaśnia, 
że wszystkie dotychczasowe próby 

współżycia z Sowietami, czywbne przez 
państwa europejskie, jak Franoia i An
glia, spełzły na nfczem, dając jedynie do
wód, żę z Rosją przy jej obecnym ustro
ju do niczego sie nie dojdzie, że tedy nic 
należy jej nawet za godną rokowali o na
wiązanie stosunków uznawać. 

pó i I 
Tymczasowy Komitet organizacyjny zaprasza wszystkich Ajentów 

1 Inspektorów ubezpieczeniowych na zebranie odbyć się mające dnia 
21-go kwietnia r. b. o godz, 4-cj po południu w Łodzi przy ul. Za
chodniej Nr. 26 w sali Berlińskiej. 

Celem zebrania jest utworzenie Związku Ajentów i Inspektorów 
ubezpieczeniowych. 

Choroby skórne 
i weneryczne 

Przyimuje od 9—11 
i 5—7 51 

Z a g u b i o n o p o ł o w ę p ięćdz le -
s ę c i o z l o t o w e g o b a n k n o t u — 
Uprasza się znalazcę o zwrot za wynagrodzeniem 

do redakcji .Republiki" 
Odnośne zastrzeżenia poczyniono. 

Ift POSZ 
przedstawiciela na miasto Łódź 

dla objęcia sprzedaży różnych artykułów 
[Chemicznych w magazyneih obuwia i skła
dach aptecznych. — Oferty z refereni-ja nl 
przesyłać do Międzynarodowego Biuia Ogło

szeń Warszawa, Galerja Luxenburga 
sub. „Referencje koneczne*. 

i inne, suknie trikotinowc i t. p. 
przyjmuje d o reperacj i , 
ul. 6-go lerpnla 76 , I I I piętro. 
Tanio, bo w prywatnera mieszkaniu 

samosądy polityczne 
w Niemczech 

znajdą epilog przed sądem. 
Berlin, 16 kwietnia. 

(Polska Atencja Telecraficzna) 
W sądzie karnym rozpoczął się dzi

siaj proces przeciwko radykalno - pacy
fistycznemu tygodnikowi „Weltbuhne", 
oskarżonemu o obrazę oficerów mini
sterstwa Reichswchry. Proces ten jest 
echem słynnych w swoim czasie mor
derstw - samosądów politycznych w 
czarnej Rcichswchrze. 

„Weltbiihne" w szeregu artykułów 
po procesach na tle tych mordów, za
rzucała oficerom Reichswehry wraz z 
min. Gcsslerem na czele, że oni to wła
śnie, a nie oficerowie i podoficerowie, 
którzy zasiadali na ławie oskarżonych, 
sa właściwymi winowajcami, odpowie
dzialnymi za te morderstwa. 

FILM-KURJER z d. 3 X. 1927 r. 
Potęga tego filmu p. t. „ B I G f l M J A " 

Jezy w potędze jego treści... 
Sceny sądu nie mają sob e równych. 

BIGAMJA 
tiMilfl! ii GRAND KINA-

M 1 M M H I I M M I M M I N O M H M 

Z „Uzdrowiska". 
Kancelaria Instytucji zawadamia, żc 

zapis chorych na wyjazd na sezon I I I 
dla kobiest do Uzdrowiska odbędzie stę 
w środę, dnia 18 kwietnia 1928 r. o'go
dzinkę 3-je po poudiniu. 

Kairi.lydałki winne zg łos i sie w kam-
celairji przy uffley Cegielnianci Nr. 57 z 
dowodom osobistym w oznaczonym ter
minie. 
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Pacyfizm. 
Widziałem kiedyś porażek, przedsta

wiający olbrzymiego lwa, do którego 
tuli się piękno dziecko w długiej białej 
koszuli, trzymając w ręce różdżkę ol iw
na. Dziecko miało jasną główkę \ nie
bieskie oczy, a lew pochylił swój wiel
ki łeb i patrzał przed siebie z pokora cie
laka... 

Obraz ten przypomina mi się zawszę, 
gdy e/ytatn artykuły, a p w f i ż m i e , o sc, 
Marności międzynarodowej, o tem, ze 
homo hóminl lupus est i—że powinno 
być inaczej. 

Któż z żyjących na całym świecie 
nie pragnie pokoju i szczęścia powszech
nego? Któż nie zgodzi sie z wami, że 
zabijać sie wzajemnie, okradać, oszuki
wać—jest niedobrze, nieetycznie, okrut
nie? Takich ludzi uapewno nie znajdzie
cie. 

To też propaganda pacyfizmu, pole
gająca na przedstawieniu grozy obecne
go jjtanu rzeczy, na dowodzeniu., że czło
wiek jest wszędzie i zawsze tylko czło
wiekiem, że „jest dobry*' j przeważnie 
nieszczęśliwy, żo nienawiść wzajemna 
jest mu narzucona, że należy przeba
czać, kochać sie; wzajem 1 szanować— 
ta ideologia jest od lat .tysięcy szerzona 
przez wszystkie Istniejące na świecie 
religje, a w najstarszem sweni wydaniu 
— V formie prostych, a treściwych 
dziesięciorga przykazań, 

Dosłowne i uczciwe zastosowanie 
ich w życiu codzjcnueni i stosunkach 
międzynarodowych jest wiecznym Idea
łem ludzkości, ideałem, do którego p r z y 
zna je się kaWy naród j k?żda jednostka. 

Jeże!) wr|ęć dzieje się na świecie ina
czej, przyczyny tęgo tkwią nie w braku 
dobrej wol i , w braku zrozumienia i wia
ry , lecz zgoła gdzieindziej. A w stwier
dzeniu źrótfra vtej tragicznej rozbieżności 
naszych ideałów z rzeczywistością za
warta JEST tajenwlea niemocy całego ru
chu pacyfistycznego. 

Punktem wyjścia dia pacyfizmu są-— 
Fakty, a n|e Ich przyczyny, są zjawiska 
realne, posiadające, swe źródło nie w 
przekonaniu, czy duszy ludzkiej, lecz w 
okolicznościach, nie poddających się 
żadnym zaklęciom 2 perswazji. 

Pacyfizm, jako ruch, obrał drogę naj
mniejszego oporu* apeluje do serc i u-
mysłów, które bynajmniej nie stnnowm 
żadnej przeszkody, czy zapory. Jest to 
Włamywanie się w otwarte drzwi. 

Człowiek bowiem, świetnie rozn-
mto 1 całkowicie akceptuje zasady hu-
niatdtarnośc) 1 pacyfizmu. Ideał ten pie
lęgnuje głęboko w duszy. Wskażcie mu 
jednak drogę realną do tego celu, drogę, 
letóraby prowadrifą istotnie do urzeczy
wistnienia waszych haseł! Na tem—i 
tylko na tent—polegać może poważny 
ruch pacyfistyczny, a nie na deklamacji, 
chociażby najszlachetniejszej I najbar
dziej przekonywującej. 

Propaganda natomiast bezpłciowego, 
bezsilnego, „moralnego" pacyfizmu Jest 
nJczem fenem, jak rozdrapywaniem 1 ją
trzeniem naszych ran, wnosi niepokój 1 
— w rezukaefe—daje straszliwe poczu
cie niemocy. Taki pacyfizm Jest dla ludz
kości zabójczy. 

Gdy przypominam sobie piękną legen
dę, czy też przepowiednię biblijna, o 
wilku, który spokojnie leżeć będzie u 
stóp Jagnięcia, a królewski łeb Iwą obej
mować będą rączki niewinnego dziew-
czecia_myślę z troską i żalem, że do 
tej Jdylll powszechnego pokom prową, 
tlzi, niestety, dłnga Jeszcze, bardzo długa 
droga, bynajmniej nie usiana różami i 
manifestami pacyfistów, lecz—stosami 
ludzkich czaszek... 

Na tej tragicznej giełdo wyrośnie jed
nak kiedyś piękny kwiat pokoju 1 spra
wiedliwości . TADEUSZ GÓRSKI. 

ii 
, ^ . w » v M poleci do New-JorKu. 
S A M O L O T K A N A D Y J S K I W Y L Ą D O W A Ł wczoraj N A wyspie 
G R E E N L E Y i N A W I Ą Z A Ł K O N T A K T Z L O T N I K A M I T R A N S A T L A N 

T Y C K I M I . 
Quebec, Hi kwlei i fa. 

Samolot kanadyjski z dwoma lotnika
mi, wysłany 1 1 apomoc załodze „Bre-
men", wylądował w Greonlley Island w 
niedziele między 5 <> wiecz. W teu spo
sób nawiązany został pierwszy kontakt 
z lotnikami transatlantyckimi. 

W dniu dzisiejszym przybędą na Grc-
culley Island prawdopodobnie jeszcze 2 
samoloty. Jak się zdaje, załoga „Bre-
meit" zamierza dokopać naprawy usz
kodzonego aparatu i opuścić na nim wy
spę. 

Jak wynika z lakonicznego opisu lotu 
„Bremęn", p j T z y m a n e g o wczoraj wie
czorem, lotnicy z powodu gęstej mgły 

i gwatownej zmiany temperatury stra
cili orjentację oraz wszelką nadzieję wy
lądowania. Dopiero w piątek o 5.30 do
strzegli oni ziemię i postarali się wylądo. 
wać. W czasie lądowania samolot na
tknął się na bryłę lodu 1 został uszko, 
dzony. • 

St. Johns, 16 kwietnia. 
Obecnie dopiero udało s!ę zdobyć nie

co szczegółów o locie „Bremen". 
Wjarogodne wiadomości mówią, że 

przez 35 godzin samolot musiał walczyć 
z burzami, mgła, deszczem i śnieżycą. 

W piqtek rano o godz. 9 min. 30 we
dług czasu miejscowego (g. 2.30 czasu 
warszawskiego) samolot wylądował 
wreszcie na Grepley Island. 

Lotnicy, zbliżając sję do brzegów a-
merykańskich, natraiili na tak silny 
wicher południowo-wschodni, że dole
ciawszy do cieśniny Belle Ysle postano
wi l i wylądować w płerwszein napotkar 
nem dogodnem miejscu. 

Musieli to uczynić zarówno z powo
du zmęczenia, jak i wyczerpania się za
pasów benzyny. Lądowanie było tru
dne z tego względu, iż wysepka jest 
mniejsza,, niż normalne lotnisko. 

Ouebec, 16 kwiictiiw. 
Jak i.V îioszą z Ciarko City. lotnik ir

landzki F.temawricc opuścił samolotem 
wyspo Orenlley. łienefeld i Koohl >pf'-
zostają w Grcenlley, gdjz&J starają sit; 
poprawić samolot i zakończyć naw twriji 
swój lot d'o Nowego Jorku. , 

Wyprawa do bieguna 
G e n * N O B I L E P R Z E B Y Ł P I E R W S Z Y E T A P 

W I E C „ I T A L I A " wylądował w 
podróży. 
Słupsku. 

Słupsk (Pomorze niemieckie) 
16 kwietnia. 

Stęrpwlec „I tal ia" pojawił się dziś o 
godz. 7.45 rano nad Słupskiem, poczem 
— znalazłszy się nad Seddin — począł 
się zniżać z zamiarem lądowania. 

O godz. 8 m. 30 sterowiec znajdował 
się na wysokości 20 metrów nad ziemią. 
Oddziały policji w sile około 200 ludzi 
wstrzymują napierający tłum cieka
wych. 

W Seddin znajduje się istniejący je
szcze z czasów wojny hangar d|a zeppe

linów, który obecnie uruchomiono spe
cjalnie dla u ż y t k u I t a l i i " . 

Berlin, 16 kwietnia. 
Sterowlec włoski „ I ta l ia" wylądował 

w zupełnie dobrym stanic o godz. 8-ej 
m. 35 rano na słupskiem lotniskiem w 
Seddin. 

Mimo wczesnej pory na lotnisku zja
wi ły się tysiące ciekawych, aby zoba-
czyć manewrujący sterowlec. 

Załoga „ I ta l i i " w czasie pobytu w 
Seddin będzie podejmowana przez rząd 
niemiecki. 

Słupsk, 16 kwietnia-
O godz. 8 m. 50 sterowiec „ I ta l ia" po 

wylądowaniu wprowadzono do hanga
ru . 

Gen. Nobile oświadczył, że sterowiec 
krążył przez dwie godziny nad Gliwica
mi z powodu złej pogody, nie mógł sie 
jednak zdecydować na lądowanie. Po
goda była nadzwyczaj niepomyślna. 

Sterowlec doznał tylko lekkich uszko
dzeń, mianowicie złamane jest jedno z 
tylnych skrzydeł stabilizacyjnych. 

P N I ( p 7 i t > m i w R i i ł f f f f i r T i 
3 tysiące domów leży w gruzach,—Ludność obo 

żuje pod gołem niebem, 
Sofja, 16 Jcwiętmia.-

Z terenów nawicłjizonych przez trzę
sienie zusmi .nedcliodzą dalsze wiado
mości! o rozmiarach katastrofy sobotniej. 

W Gzyirpainiie/>g«'jjęlo \2 łądZl, 50 o -
sób. odwsto. <#ężkie ramy. Osiem okolicz
nych wsi uległo zupęlne-mu znisasczoi&u. 
Liczba, zabitych w Borysowgrodzio wy 
nos \ 7 o s ó b ; 'Większą, część m « e i s c o w O -

ści okolicznych ewaktiowanio, a ludzie 
od soboty obozują pod golem n i e b e m . 

W niedzielę odczuto nowe wstrząsy. 
W wielu miejscach wyt rys ły źródłu, z 
Których bije wrząca wOdla mineralna. 

Sofja, 16 kwietnia. 
Wcdlle donfleska dotychczasowych, 

szkody' materialne spowodowane trzę-
sienten' ziert& • są olbrzymi^:" 

W Ćzyrpanie zawalonych, jest około 
2000 domów, w Borysowgradżio blisko 
1000. 

. Władze kolejowe, poleciły, aby wszy
stkie wolne wagony osobowe i towairo-
we skierowani© do, okoMc nawiedzotrych 
przez trzęsienie mam k ddidamo ludności 
jako tymczasowe schroaiicniie. 

Trzcsicufe zmuii dotkhęh) obszar sto
sunkowo dość niewilefki w doliiiiie rzeki 
Maricy, mia 110wicie pas z^emi długości 
ol<oło 50 kinu. od miasta Falipopolu do 
Starej Zegary. Czyi-pam leży w samym 
ś T o d i k u -tego pasa, dlatego ucierpiał a 1 nj-
wSeccj. 

Okoliczność, że. zagładwe iwiemal zu-
pelinie uległa miejscowość Borysowgratl, 

Bdjka na wiecu wyborczym w Paryżu. 
24 policjantów i żandarmów rannych. 

v Paryż, 16 kw*e*nia. 
(Agencja Telesraficzna „Express'0 

W St. Geryaislcomui^ści urzajdz:i!li ze-
bnajnic prziędwyborczc, które spowodo-
waJo powabne stąrroią z policją. Jednej 
z grup rjadcśągających z PaTyża komu-
nilptow policja nakazała usunąć plakaty 
z ką^katuraimi Poincarego, PaifoiMeigo 
ii Paul BÓTccour'a. Wobec odimowy ko-

rmmistów poUcj^ zaflntepwenijowała czym 
nie przyczem doszło db bójki. Komuni
ści atakowali poKcję kaniieniiaimL WaBka 
była tak zażarta^ »ż na pomoc w e z i w a n o 

żaindarmcrję konną. W wyn&toi bójtó 24 
policjantów w tem kilku wyższych funk
cjonariuszy zostało poważnie rannycii. 

Liczba iraniwch konuinisitlów jest i n i e r 

wiadoma. 

Zatarg frSncusko - sowiecki. 
Moskwa. 16 kwktniia.' 

( A K c i K l a W s c l i o d u i i i ) 

Prasa komentuje przedłużając'', sie ko. 
resiiipndencie dyplomatyczna pomi^d > 
SóWietaini a l^raiicją^n/.ieiui.ki; podkie-
ślą>ją, fi a i t f t y - s o w K c c k i c s tano^sko .za
du Poiilncarego zaositrzyłb siie .naczęj w 
pnzediedniu wafib^row; jjarJa'ni«n.'ta;naych. 

Ten':c.r,cją rządu fmicusikięgo jest obęc-
I nie dalsze odkładane tisrnitoit pozytcyw-
Ittej :V \ - .ska- ; j ; ' nad t r r e g p t o \ ^ t ę m sprawy 
diitv,.iw. IsUąd franctrski rrie c I j c u t i o d p o -

• SediZi ieć nawet na djwukrotniie posta-
' w . v o przez Dorśalcwskicgo pytan-ic, 
j - — . ryr.Ą P.rqir«cfi'r«r<włtea sie na dalsze 
łp'"':ywaiłzcwe j J c r t n i K T ą i t i t ł , • 

dowtoijzf, iż iwzcrwaiia byd.imett wielka 
magistrala kolejowa' B^grad^So l ja ; - -
Kon^tantynopol. Przez zniszczeniiie za,* 
Czyrpaniu przerwana Jest linja kolojoiwa 
z fiilSpopolu do Burgiiis naldl Morzcm Czar 
nom. 

Dotkiifiie-ty stsboiliwą katasfroją, acz m' 
jnniiięjszym stopniu, Filipopol, Jest dru-
giem co do wielkości (po Sofji) miiastem 
bułiganikiiein i stanowi ważny węzeł ikt>-
Icjowy: ;" ' f \ ' *• • 1 i 

Gharakters^sfyczłiem jest, iż obserwa
torium krakowskie na podstawlie dziatel-
ności aparaitów sesfomograficznych z a r 
pełną ścisłością ozmaczyło kierunek * 
odległość punktu dotkniętego t r t ^ i ^ i o r r i 
ż^eini. Gzyrpan bowiem leży atkurat w 
odległości 1000 kim. (liniją powaetrzną) 
na południowy-wschód od Krakowa, ta
kie zaś dane pod rym wzglejdtem wyraic-
rdio właśnie obsea^^torjum krakow
skie. . itajf 

Sofja, 16 kwietnia. 
Władze czynią nadludzkie wysiłki vt 

celu zapewnienia ochrony mieszkańcom 
okolic, nawiedzionych katastrofą t r z ^ 
sienią ziemi. Mieszkańcy miast 1 mia^ 
steczek boją się powrócić do swych do* 
mów i przebywają pod namiotami. Ko
mitety pomocy rozwijają wszędzie swo< 
ją działalność. > 

Król Borys, który przebywa? w War
nic, udał się do okolic, dotkniętych trzę
sieniem ziemi. Po odwiedzeniu cieżKi* 
rannych, znajdujących się w Starej za 
górze, król w towarzystwie ks. Cyryla 
i ks. Eudęksji przybył do Czirpan. .» 

Wojska, które usuwają w tęJ ntfej-
scowości gruzy, ędnalazły pod szcząt
kami jednego z domów kierownika okrę 
gowego banku ludowego Dimatiego, któ' 
ry uwięziony między dwoma murami 
zawalonego gmachu, pozostaw*! pęd 
gruzami 26 godzin. Dimatiego odesłane* 
natychmiast do szpitala w, Starej, Zagó-
R Z I C , ,. • - • »• 
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Piękne, zadrzewione, szerokie ulice. — Znikną zakopcone kominy 
fabryczne.—Kolejki podziemne zamiast t ramwajów.-Ludzie w bia
łych, estetycznych szatach.—Domy ludowe, teatry, muzea i palące. 
Możemy sobie to już dziś dokładnie wyobrazić. 

Niechaj to, co niżej napiszę, zaliczo
ne będzie narazie do dziedziny fantazji, 
do rzędu tych ideałów, które w obec
nej chwili dalekie są od urzeczywistnie
nia ale to chyba nie może powstrzymać 
olbrzymiego, zawrotnego pędu taśmy 
filmowej, rzucającej na ekran historji wi 

!zję przyszłej Łodzi. 
Zapytajcie waszych babek i dziadków, 

jak sobie wyobrażali przyszłość Łodzi 
przed pięćdziesięciu laty, a powiedzą 
wam ,że ideałem ich była dwukonna do
rożka zamiast resorki lub bryczki, za
przężonej w jednego konia, że marzyli o 
wielkiej lampie naftowej, któraby zastą 
piła łojową świecę lub knot, zanurzony 
w oliwie, że nie śnili nawet o trzypiętro
wym, murowanym domu, a rozmowa 
przez telefon uważana była za genjalny 
trick zręcznego brzuchomówcy. 

A dziś w roku 1928-ym powiadamy, 
że tramwaje elektryczne są już przeżyt
kiem, że telefon bez fotografji na nic 
przydać się nie może, że trzeba coś zro
bić, żeby udoskonalić radjo, że ruch pie 
szy i kołowy należy przenieść pod zie
mię, że.. 

Któż zresztą wyliczy wszystkie wy
magania mieszkańców miast, dążących 
stale do udoskonalenia starych form i 
tworzenia nowych... 

A nauka — ta cudowna prowokator-
ka w dziedzinie ulepszeń technicznych, 
podburzająca umysły do szukania coraz 
lepszych warunków bytu — pracuje bez 
wytchnienia dniem i nocą, przygotowując 
pokarm dla potężnego Molocha przysz
łości. 

Ciągle nam się zdaje, że świat jest 
,,in statu nascendi''. Że wielkie ideały 
dopiero się tworzą. Że to wszystko sta
nowi tylko generalną próbę przed prem
ierą, która odbędzie się za 50, 100 lub 
200 lat. 

Gdy wczoraj przechodziłem ulicą Za 
chodnią, gdzie rozwieszano na drutach 
elektryczne lampy, pomyślałem sobie: 

— Za dziesięć albo 20 lat cała Łódź 
będzie zelektryfikowana... Ale dopiero 
za dziesięć albo 20 lat... 

Tak samo: —; za 10 albo 20 lat będzie 
my mieli kanalizację, za 10 albo 20 lat 
będą tramwaje na wszystkich ulicach, 

za 10 albo 20 lat ludność Łodzi wzroś
nie do miljona... 

Bo wszystko dopiero się tworzy. Sta
wia dopiero pierwsze kroki. Tak się przy 
najmniej nam wydaje. I mimowoli rodzi 
się westchnienie: 

— Chciałbym zobaczyć Łódź za 100 
lat... 

Narazie jednak wolno nam tylko 
snuć wizję przyszłości naszego miasta, 
wolno nam tylko wyobrażać sobie Łódź 
w roku 2028-ym, lecz czy realna przysz
łość zgodna będzie z naszemi planami, 
tego, niestety, nie wiemy... Sprawdze
niem tego rachunku zajmą się już nasi 
potomkowie. 

Jest rzeczą więcej niż pewną, że wiek 
XXI-szy będzie wiekiem „bez ognia". 

Genjalny wynalazek Prometeusza po 
zostawi jeszcze pewne ślady w olbrzy
mich instalacjach, przeznaczonych do Cb 
lów centralnego ogrzewania, lecz naogół 
węgiel będzie spalony na drodze chemi
cznej. Inowacja ta, od dziś już datująca 
swój początek, wprowadzi bezwzględny 
przewrót w fabrykach łódzkich. Las ko 
minów skończy swe panowanie nad na-
szem miastem, a wraz z nim zniknie naj 
większa bolączka Łodzi, niedająca dziś 
spokoju higjenistom i lekarzom — dym 
i sadze. 

Na ulicach Łodzi wnukowie nasi wdy 
chać będą czyste powietrze, pozbawione 
trujących składników, buchających czar 
nemi kłębami z kominów fabrycznych. 

Nawet kolej żelazną pozbędzie się 
węgla, który zużyty zostanie wyłącznie 
do wyrobu gazu i do celów centralnego 
ogrzewania. Zamiast ognia będziemy 
mieli elektryczność. 

Oczywiście, żc wpłynie to również 
na wygląd fabryk łódzkich, które nie bc 
dą już czyniły wrażenia „czerwonych 
więzień". Brak dymu i sadzy umożliwi 
robotnikom stosowanie jednolitego stro
ju przy pracy, odpowiadającego warun
kom higjenicznym. Zamiast więc ciem
nych, nieestetycznych bluz robotnicy 
nosić będą w czystych salach fabrycz
nych białe kitle, jak lekarze, aptekarze 
i dentyści. 

Zniknie również turkot maszyn fabry 
cznych. W wielkich, białych salach pa
nować będzie cisza, niczem w auli uni

wersyteckiej podczas wykładu. Już dzii ką owych form, po zastygnięciu betonu, 
czynione są wszak próby nad usuwa- umocowaniu okien, drzwi, dachu itp. 
niem huku, powstającego przy tarciu, staje domek, nieozdobny wprawdzie, a-
Mieimy więc nadzieję, że w roku le trwały, wygodny i conajważniejszc, 
2028-ym wynalazek ten znajdzie już zas bardzo tani. Wszelkie roboty wykonują 
tosowanie w fabrykach łódzkich. (przyszli lokatorzy wlanoręcznie, w 

c , . . . . j . dniach wolnych od zajęć. W Troyes i w 
Sam wygląd miasta zmieni się do we miastach francuskich dom-

poznania. Dążeniem współczesnej techm { J T ^ ™ L \ t n i e i a i ,saT zamieszkane 
k i nie jest wcale stworzenie miasta k o - . 1 " t a k I C J u z W t m e J ł 1 f ą * a » u c s 2 * a n e -
losu. Drapacze chmur posiadają tę wy-1 C*Y n i e raa™Y w o b ? c P r a w a 

godę, że w jednym gmachu mogą się przypuszczać, ze projekt p. Knapa roz-
Źmieścić biura, fabryki oraz mieszkania wiąże do pewnego stopnia kryzys mus* 
robotników i urzędników. Ale stłoczone kaniowy na całym świecie i ze tem sa-
w jednym kompleksie ubikacje nie mogą mem przyczyni się do zmiany zewnętrz-
odpowiadać wszelkim wymogom higje- "ego wyglądu Łodzi w perspektywie stu 
ny. Dlatego też w przyszłości znajdzie ^ t ? . . . 
szerokie zastosowanie t. zw. „regjona-| Nawet szyby w oknach zmienią się 
lizm urbanistyczny", polegający na wy-.rowueż. Zamiast obecnych, rue ptze-
odrębnianiu poszczególnych dzielnic.'Puszczających jak wiadomo ultra fjole-
Będzie więc miasto fabryczne, handlo-1 t o w T « ! n promieni światła, mających tak 

i we, kupieckie, biurowe i mieszkalne. W , w i e lk ie znaczenie dla zdrowia, okna na 
fabrycznej Łodzi będą same fabryki, w 
mieszkalnej — same mieszkania. 

Zmienione środki lokomocji (koleje 
podziemne] umożliwią pracownikom szy 
bkie przedostanie się z domu do biura 
lub do fabryki. W związku z tem zmieni 
się oczywiście również wygląd ulicy 

sze (właściwie nie nasze, lecz naszych 
potomków) zaopatrzone zostaną w no
wy rodzaj szyb ze szkła zwanego „Ultra 
violglas", wyrabianego obecnie w Send-
juigen w Niemczech tytułem próby. 

Bardzo wielu zmian wolno się nam 
spodziewać również dzięki radju, Naj-

łódzkiej. O hałasie, wielkomiejskim szu- prawdopodobniej jednak pierwsze wysil 
mie — nie będzie mowy. Ruch uliczny k i w kierunku spopularyzowania i wyko 
przeniesie się z powierzchni ulic do pod, rzystania radja pójdą po linji szukania 
ziemi, gdzie przebiegać będą labirynty 
tunelowe. Na ulicy będzie więc cicho i 
spokojnie. Gwar miasta spadnie o kilka 
dziesiąt metrów niżej. W ten sposób pra 

[ca w biuraoh będzie mogła się odbywać 
śmiało przy otwartych oknach nawet na 

i parterze. 
W dziedzinie budowy domów zajdą 

również kolosalne zmiany. Dziś już czy
tamy w-pismach o nowym wynalazku nie 
jakiego Knapa w Paryżu, który wpadł 
na genjalny pomysł stworzenia „elektry 
A « I . A I < A , 1 , / S l ~ .1 • - - * * ' 

nowych sposobów wymiany myśli mię
dzy ludźmi. Radjo odda więc nieocenio
ne usługi poczcie, zastępuje całkowicie 
listonosza, który w Łodzi za Jat sto na
leżeć będzie do mitycznych postaci a 
XX-go wieku. 

To są plany realne, oparte na wyna
lazkach i projektach, które dziś już ist
nieją, lecz nie zdążyły się jeszcze.należy 
cie rozwinąć i skrystalizować. A ileż 
wynalazków i projektów.powstanie jesz
cze w ciągu tych stu lat?.. Czy wpłyną 

cznego domu". Oto, celem zmniejszenia: one na fizjonomję Łodzi XXI-go wieku 
kosztów budowy domów p. Knap zasto 
sował zupełnie wyeliminowanie pracy 
murarzy, cieśli i architektów. 

Spólnicy, przystępujący do budowy 
domu, nabywają na własność albo poży 
czają serję skonstruowanych przez p. 
Knapa form, do których wlewa się mie
szaninę betonową. Po uskutecznieniu 
niezbędnych prac, związanych z rozbiór 

nie wiadomo, lecz jest rzeczą pewną, żo 
dadzą nowy impuls do snucia wizji o Ło
dzi w wieku XXH-im... 

Albowiem dr oh ludzki nie zna odpo
czynku w długiej, nieskończonej wędrów 
ce do ideału, ciągłego doskonalenia «j« 
i przetapiania starych, zaśniedziałyck 
wartości na nowe ~r wciąż nowe.. 

F« 

MAURICE LEYEL. 2) 

Tajemnica lady Dummor 
(Ciąg dalszy) 

Lord Dunmoor, wyprowadzony z 
równowagi począł uderzać pięścią w 
drzwi. Po długich oczekiwaniach roz
legły się wreszcie kroki, zapalono świa 
tło l lokaj otworzył drzwi. 

— Proszę pomóc panu zdjąć palto! 
— rozkazał lord Dunmoor i zdejmując 
futro, rzekł po angielsku: 

— Dlaczego musiałem tak długo 
czekać? 

— Spałem, milordzie. 
— Kłamiesz! W twoim oknie paliło 

się światło. Żądam, ażeby nikt nic 
spał dopóki nie wrócę! 

Jakkolwiek słabo znałem angielski 
język, mimo to zrozumiałem te pierw
sze zdania, lecz z dalszej rozmowy po
jąłem tylko kilka słów. Lord' Dunmoor 
wyrażał się bardzo niegrzecznie. 

Ten człowiek, który nigdy nic pod
nosił głosu, który ze wszystkimi, nawet 
niższymi od niego, romawiał jak z rów
nymi, zapomniał się do tego stopnia, żc 
podniósł rękę. Lecz w tej chwili oczy 
nasze spotkały się i lord zapanował nad 
sobą. 

Zacząłem obserwować lokaja. 
Dżems — tak on się nazywał — z 

:chwilą. gdy powiedział „spałem, milor
dzie" przemówił zaledwie kilka słów. 
Zaciakawiały mnie i jednocześnie niepo
koiły nie jego słowa, lecz ruchy, sposób 
zachowania się, zdradzający z trudem 
powstrzymaną wściekłość. 

Odziany w złocistą liberję, wysoki, 
barczysty, z zaciśnietemi zębami, »*ił 

wyprężony jak struna i słuchał, hamując 
gniew. Tylko jeden raz, gdy lord Dun
moor wskazał palcem ua drzwi, wiodą
ce prawdopodobnie do pokoju hrabiny, 
drgnął i wargi jego poruszyły się nie
spokojnie. To wystarczyło, by lord 
Dunmoor krzyknął, czerwieniąc się ze 
złości: 

— No, to co?... A jeżeli mnie się tak 
podoba?... 

I chciał już otworzyć drzwi, lecz na
myślił się i zaprowadził mnie do gabi
netu. Lokaj, idąc na przedzie, zapalił 
lampy. Na chwilę z sufitu padł snop 
jaskrawego światła, lecz lord rzekł: 

— Nie trzeba. 
I gabinet pogrążył się w półmroku. 

Tylko jedna lampa, stojąca na biurku, 
rozsiewała przez zielony abażur niewy
raźne światło. Lokaj wchodził i wycho 
dził, przygotowując na stoliku butelki i 
szklanki. Lord Dunmoor obserwował 
go w milczeniu. Widać było, że nie ży
wi ł do tego człowieka zbytnich sympa
ti i j czekał na jego wyjście, by swobod
nie pomówić. A lokaj — ze względu na 
staranność czy też dlatego, żeby snru-
wić swemu panu więcej przykrości — 
robił wszystko powoli, nawet.z pewną 
denerwującą ospałością. Lord Dunmoor 
wskazał mi skórzany fotel przy biurku 

. Z .tego miejsca nie mogłem widzieć 
oświetlony pokój lady Dunmoor, a prze
chyliwszy się nieco widziałem nawet ja 
samą. 

Siedziała prawie odwrócona pieca 
mi, tak, że innie widzieć nie mogła. 

Mówiąc prawdę, Widziałem tylko jej 
włosy, część twarzy i linję obnażonej 
ręki. Lecz włosy jej by|y piękne, twar(z 
posiadała urok niczwykfy. a linja ręki 
zachwycała swą delikatnością. 

Lokaj odszedł wreszcie. Lord Dun
moor wyciągnął rękę po flaszkę. 

i ~ Whisky?... Szampana?.-
— Szampana. 
— A ja wolę whisky — rzekł, napeł

niając mi kielich. Pan nie lubi?... Szko
da... Niema napoju, któryby tak świet
nie gasił pragnienie i budził jednocześ
nie uczucie jakiejś środkiej bcczynno-
ści... Wy, francuzi, nazwalibyście to — 
zapomnieniem... Cóż może być lepsze
go od zapomnienia?... No, jeszcze kie
liszek szampana! Pan nic chce?... Ależ 
pan pije jak małe dziecko! 

Wypił pół szklanki whisky i ciągnął 
dalej: 

— Wprawdzie panu niczego się 
chce zapomnieć... Ze mną sprawa orzed 
stawia się inaczej... Pan sądzi, że jestem 
pijany!... Jak pan widzi jestem obecnie 
tak samo silny i zdrowy jak za czasów 
studenckich w Oxfordzie. Dobre były 
czasy! O, młodość! Zresztą... nie, 
młodość to także obłuda. Niema ani 
jednej radości z tych czasów, której nie 
chciałbym wyrzucić z pamięci. 

— Każdy ma swoje troski — rzek
łem — lecz również i chwile radosne.!. 
Moje życie kawalerskie jest o wiele 
smutniejsze niż pana... Obok lady Dun
moor... 

Uśmiechnął się. 
— Właśnie, tego się spodziewałem. 

Pan tak samo sądzi jak inni i będzie się 
pan tembardziej upierał przy swem zda
niu, gdy pan ją zobaczy... Więc muszę 
panu powiedzieć, że lady Dunmoor... A 
propos, jeszcze jej panu nie przedstawi 
łcm... 

Uczyniłem ruch, żeby podnieść się z 
fotelu. Zatrzymał mnie. 

— Pan mnie nie pojął. To co widzi

my — to nic. Piękno, forma... To tylko 
maska, pod którą ukrywa się prawda... 
Gdybym wiedział, jakie cierpienie przy
gotowuje dla mnie los, gdy żeniłem się 
z lady Lunmoor, wolałbym, żeby mnie 
rzucono na pożarcie tygrysom. Wic 
pan — nie każdemu mówię o tem raz 
już próbowałem to uczynić, podczas mej 
ostatniej podróży po Indjach— Jakiś 
murzyn wyratował mnie... został za tu 
w dodatku wynagrodzony, a je jeszcze 
musiałem mu powiedzieć: „Będę panu 
wdzięczny aż do śmierci!" O, obłudo 
życiowa!... 

Moja żona jest piękna... Pan pozwo
l i , żc zapytam, jakim prawem ludzie w o 
góle zabierają głos w tej sprawie?... 

Teraz bezwątpienią był pijany i mó
wi ł tak głośno, że mimowoli kilka razy 
spojrzałem z niepokojem w stronę są-
siednego pokoju, gdzie siedząc na krze
śle, drzemała lady Dunmoor. Mogła 
przecież się zbudzić i usłyszeć. Lord 
Dunmoor odchylił portjerc i. zaprosi! 
mnie ruchem ręki. 

•— Chodźmy. 
Znalazłem się wobec lady Dunmoor. 
Sądząc z powitania!, miałem wraże

nie, że nie spała przedtem. Mimo to na 
twarzy Jej nie widać było. najmniejsze
go iiawefwzruszcnia. Zdziwienie mo
je było tem większe, gdyż tylko wielka 
siła woli mogła zmusić człowieka do 
takiego panowania nad sobą.-

— Hrabia de Cempre r- rzekł lord 
Dunmoor. 

— Bardzo mi miło — odparła lady 
Dunmoor. 

(C. d. n.) 
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Rokowania o pożyczkę 
we zostały jeszcze sfinalizowane 

Dziś w nocy powróciła z Warszawy 
delegacja magistratu w osobach prezy
denta Ziemieckiego 1 wiceprez. dr. Wh> 
iińskiego, która brata udziat w rokowa
niach o pożyczkę zagraniczna na cele 
Inwestycyjne dla Łodzi. 

Jak się dowiadujemy, pożyczka nie 
została jeszcze sfinalizowana. Dalsze 
pertraktacje wznowione zostaną w 
czwartek bież. tyg . ix) 

Ha wystaw; paryską 
pojadą przedstawiciele Łodzi. 
W dn*u wczorajszym wróć® ławmk 

"wydśaafa Intdowlanego p. Izdebski, któ
r y brał udział w zjcźdzae, poświeconym 
uldlaBalowi niaet polskich nia kongresach 
iwrystóoh-.w troku bieżącym. 
, W okresie od 2 do 13 tfinca odJbędą się 
<w Paryżu rówrwcwswe koaiRresy opśte-
fkoE nad daećrro, opiek* pu^czioej i pry
watnej, ikortgires irraeszkau ii bndbwy 
m&asit, oraz mśedzynairodbwa konferen
cja służby społecznej. , 

RówOTocaeświo odbędzie sfie w związ
ku z tymi kongresami: wspólna wystawa 
na 'którą rówmireź i Łódjź ma wysłać swo-
to eksponaty, (b). 

Sjoniści wszystkich 
dzielnie 

obradować będą w Łodzi. 
"W niedzMę dtoła 22 b. mi. ddfbedzśe sfę 

w Łodlzi : ajaad organizacji śjonii9fcycz-
iiych Wschodniej Małopolski, Zachod
niej Małopolski i b. Kongresówld, przy-
cziem przedmiotem otwad bedfcie sprawa 
ftttóflilkacji OR&SAIMĆ^ sjorJłsrycan/ych w 
oaJej Pofeee i powołania do życia rady 
•aczebiej. 

Koniereńcja ta "wywołała wfielkfce za-
bleo-csbwaniie, gdyż od wyniku tej ob-
reid) zależy dafczy . kierunek działalności 
organizacji słonecznych w Polsce 
oraz w znacznej mierze .losy reprezen
tacji źydowskej wscjinfe I senacie, (b). 

0 prawo praktyki 
dla lekarzy, którzy studjowaa 

zagranicą. 
Urząd zdrowia przy województwie o- 1 

trzymał nowe zarządzenie, 'tyczące się' 
praktykujących lekarzy. 

W mysi tego zarządzenia każdy le
karz, który nie przedstawi dyplomu, mm \ 
si złożyć dokiurtent ministerstwa spraw, 
zagranicznych, na dowód, *ż stara się 
uzyskać swe zagraniczne papiery na dro 
dże dyplomatycznej z zagranicy, poza
tem mus* przedstawić zaświadczenie, 
podpisane przez dwóch lekarzy, na do-'j 
wód, iż jest óń rzeczywiście doktorem, 
medycyny. | 

O *le lekarz, tnie posiada obywatelstwa 
?olskrego musi przedstawić za£waalc!cze-
ni-e ZC starostwa na dowód. *ż złożył po
danie Z odpowiiedniiemi dokurnientafni d3a 
uzyskana obywatelstwa. 

Tymczasowe zezwolenia na praktykę 
wydawane będą na okres 6 m.esrięcy bez 
prawa prolongaty. 

Tymczasowe zaświadczenia na pra-
V>X> praktyki lekarskiej wydawane będą 
oo zaisśa^ięcin opinii ilziby lekarskiej, (B) 

Dvżurv aotek. 
Dziś, w nocy, dyżurują następujące 

apteki: 
F. Wójcickiego (Napiórkowskiego 27). 

W. Danielcckiego (Piotrkowska 127), P. 
Unickiego i Cymmera (Wólczańska 37), 
J. Hartmana (Młynarska 1). J. Kahana! 
(Aleksandrowska SO). (b) li 

tórein!! utaymuje delifedłną (piękną eepą 
żądać bjĵ orajgtnalng unjpób firmy ôz-narj. 

W toku dyskusji 
padają czasem słowa namiętne i nieostrożne. 

Na drugiem z kolei posiedzeniu komi
sji skarbowo - budżelowej nad sprawą 
budżetu miejskiego, dyskutowano nad 
budżetem wydziału prezydialnego, rady 
miejskiej, oraz częściowo działu -gospo
darczego i budowlanego, ponieważ dys
kusja, w myśl zarządzeń władz nadzor
czych, odbywa się nic według działów, 
a zbiorowo. 

Podczas omawiania sprawy subsyd-
jów dla poszczególnych instytucji, miał 
miejsce incydent, którego epilog roze
gra się prawdopodobnie przed sądem. 

Otóż podczas dyskusji głos zabrał p. 
radny Wojewódzki, występując prze
ciwko jednej z opozycji, zaznaczył, iż 
Instytucja ta, jako znajdująca się pod 

wpływem niemieckich socjalistów, sub-
sydjum miejskiego nie potrzebuje, gdyż 
otrzymuje pomoc z zagranicy. 

Po skończonej debacie w powyższej 
sprawie zabrali glos-przedstawiciele nic 
micekicli socjalistów, ławnik Kuk i rad
ny Klim, i oświadczyli, że słowa p. Wo
jewódzkiego uważają jako oszczerstwo 
i skierują sprawę na właściwe tory. 1 

P. radny Wojewódzki tłumaczył się, 
żc nic tak myślał, jak to wypowiedział, 
jednak wymienieni radni uznali tłuma
czenie to za niewystarczające,- a obec
nych członków komisji, jako świadków, 
iż rzeczywiście pod ich adresem pad! 
ów zarzut, (b) 

Milionowe nadużyGia podąfliowz 
wykryła komisja nadzwyczajna walki z nadużyciami 

Z ogłoszonych ostatnio przez mini
sterstwo skarbu danych wynika, że de
partament podatków i opłat stemplo
wych poczynił znaczne postępy w spra 
wnein ściąganiu podatków. 

Jednakowoż skomplikowany system 
podatkowy wciąż daje jeszcze pole do 
nadużyć, zarówno ze strony niesumien
nych podatników, jak i niższych orga
nów skarbowych. 

Jako dowód służyć może fakt, że 
komisja nadzwyczajna do walki z nad
użyciami, która w zasadzie nie zajmuje 
sie sprawą podatków, a styka się z tą 
dziedziną jedynie przy okazji badania 
nadużyć urzędniczych, miała jednak spo 
sobność stwierdzenia malwersacji podat 
kowych na sumę przeszło 4 miljonów zł. 

Na pozycje te składają się: Naduży
cia podatkowe koinisjonerów hurtowej 
sprzedaży cukru w zakresie podatku o-
brotowego, które dały sumę około 3 mi l 
jonów zł . ; dalej elektrownia chorzowska 
zataiła i nie zapłaciła około pół miljona 
zł. podatku. 

Świeżo stwierdzono również,, że dwa 
największe koncerny węglowe Robur i 
Fulmęn w związku z eksportem węgla 
zagranice zataiły podatek przemysłowy 
na bezmała milion zł. 

Wreszcie wykry to szereg nadużyć 
podatkowych na mniejsze sumy. .Między 
innemi komisja stwierdziła nadużycia 
popełnione przez księgarnię nauczyciel
ską we Lwowje, przez zarząd majątków 
Szu wałowej i wiele innych.; 

£ R A N D 

D z i ś i dn i nas tępnych! 
Arcydzieło podług powieści 

Pyrehc ia Koncertów Alfred Stratach Te l . 13-84 

S A L A F I L O A R M O N J i. 
J l ł T R [ C & o godz. 8.30 ,wiecz. 

I N Ó R T A T A Wyzwołoni 
I R E N A 

P R U S I C 
Zn-na kieroiwne-lea Szkoły Tańca Artystycznego 

Szczegóły w programach. 

C Z W A R T E K , dnia 19 kwietnia o godz. 8.30 wiecz. 

16-ły Koncert Mistrzowski 
J U D Y T A 

C Z Y B Ł A Z E N 
u udziałem ulubienica kobiet 

Iwana Petrowicza 
oraz czarującej 

Marelli Albani 
Reżyser. Aleksander ROZUMNY. 
Początek o godz. 4.30 pp., w soboty, 
niedzielą i święta o godz. 1-ej po poł. 

J I M ' M Ł V ^ . « 

Wiolonczelistka Światowe! stawy. 
Szczegóły w programach. 

BUety na powyższe koncerty eprzcdaic kosa Filhannonji. 

A L I C E A S T E R B L U M 
mm z WARSZAWY - przyjeżdża do ŁODZI w PIĄTEK, 
H dnia 2 0 Kwietnia z oryginalnymi parysKimi mofle-

l a m i suKien, Kostjumów i ptaszciy na sezi 

i fi. IKK. Piotrkowsko I, tel 29 71 

Ulgi pelathawe. 
Jak to. już donosiliśmy, liri-ttts-twstwo 

skarbu w poszcze-gókiycli ..wypadkach 
upoważniło naczcl^ków in-zed<>\v do za
stosowania d la • przed sń *b •': * s-l w i tan ud la 
lmrtowcgo, n-iopnoiwadztic.ycli pui widln-
wych ksiąg liaiiwllowyoh, ułigowcj 1 p\pe 
stawki od ustalonego prezz ko"inisjv ob
rotu. 

Ulga ta może być zastosowana do 
tycli ly lko przedsięl)xrsiu\v, którvcli ol>> 
roty zoslaly astalcire przez konrisję w 
wysokości odpowiaOa&cej adturtmi urzo 
dów sumom faktycznego ds^giwetego 
obrotu I pod warunkom, ^.e• właścfdele 
tych przedsiębiorstw udcwoŁliiia liiit-to-
w y charakter : prowadzonego przedsŁę-
bicr.s'l\va przca okazairic. lHKirecz-itych 
zapisków,' frachtów i TT..\*>. 

Zaznacza S'C, iż .wiga, ta cKbmosi snę do 
wszystkich, bez. wyjąlku artykułów, 
przyczem jędyrię ty lko do olrroln za w k 
1927, a nie zaś ico zaliczek za ROK 1928, 
lak że zaliczki; będą ścigane według 

i stawki proccnitowci. ' ' — i — . 

ZWILŻA MŁEDZIEŁY ZAILMAWTIEJ 
przy STRONNICTWIE PRAWICY N A R O -

AOWEF. 
W dimi 15 b. m. odibyło się waikic zgro 

madzerrie loonstytuujące Zwia-zku m^o-
dfcteży zachowawozej w Łodzi przy 
współudziale posła dr. Solańskicgo. No
we ugrupowam-fe połltycznie należy' dx> 
sfironinictwa Prawicy Narodov\Te.i«ma zu 
zadanie krzewieiiie 5d!ei konserwatyw
nej wśród młodzieży. W skład zarządti 
wesaJi:: apl. sąd. M8cha«ł SztylcgoW, 
podch. rez. Roman Sakowski. a>pl. sąd. 
Henryk Konarski, Alfred Hertz. Tade
usz Toditerman. Zdzisław Eckersdioiri, 
Zdzfsław Pechnik i Kazimierz LV'* f 

Precz z bujdą! 
Z Krakowa donoszą: 
W czasie sobotniej premjcry farsy 

Molnara „Komedia miłości" w teatrze 
Słowackiego, publiczność urządziła de
monstrację, gwiżdżąc i krzycząc „Precz. 
z bujd.i V*. Okrzyki t rwały nomimo śpu-
szczenią kUTtyny. 
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Dzieci i Rodzina. 
SPRASZA O ITFETFS&CIARRRE KONDOTCTTCJI. 

P O KRÓTKICH I CIĘŻKICH CIERPIENIACH ROZSTAŁ SIĘ Z TYM ŚWIATEM NASZ NAJUKOCHAI.SZJ 

B a P^FAL 

Salomon Wicleńslci 
p r z e ż y w s z y l a t 89, 

WYPROWADZENIE DROGICH NAM ZWŁOK Z DOTRM ŻAŁOBY PRZY N I , ZIELONEJ 8A ODBĘ&fe SIĘ DZIS, WE WFOWFT (FRTTA F7-GO 

KWIETNIA 1 9 2 8 ROKTT O GODZ. 4 PO POT., O CZEM ZAWIADAMIA W MEETIILONYRA ŻATA 

s t r o s k a n a R o d z i n a * 

TEATR MIEJSKI. 
Dziś oraz w dalszym euuu w czwartek po 

eonach popularnych baśń japońska Klabunda 
(autora „Kredowego kota") „Święto kwitnącej 
wiśni" z Z. Tatarkiewiczowi^, K. Lubieńską, 
BońecJdm, KTzemlefrskim i Woskowskim w ro
lach głównych. 

Jutro, w Środę, oraz następnie w piątek ko
medja węgierska B. Szcnesa „N. O. S." (Nic o-
żenię się), kiwa wobec bliskich występów Jó
zefa Węgrzyaa niezadługo zejdzie już zupełnie 
z afisza. . Ceny ipopułanie. 
„DON JUAN" ZORRłLLl NA SCENIE ŁÓDZ

KIEJ. 
Pzicki zapowiedzianym na czas najbliższy, 

ho już na środę, dnia 25 it, m., występom zna 
kornitcijo artysty teatru środowego w War
szawie bohatera Józefa Wesfrzyna, łódzcy me
lomani teatralni będą, mieli sposobność ujrzenia 
na scenie pięknego poematu fantastycznego J. 
ZorrilH „Don Juan Tcnorio", który wystawiony 
przed dwu laty na scenie teatru Narodowogo w 
Warszawie grany był taan przoz 120 wieczorów 
z rzędu. 

Sztuka otrzymała całkowicie nową stylowa, 
oprawę dekoracyjna j kostiumową. 

TEATR KAMERALNY. 
zapowiada na dziś koncert piantety L. Borufl 
-.kiego. X 

Jutro,, w środę, raz jeszcze - - tyni razem po 
renach zniżonych (od 1 zl. do 6 zł.) — wystąpi 
K. Junosza-Stępowskl w „Jastrzębiu". 

TEATR POPULARNY. 
Dzłś 1 codziennie o godz. 8.20 wieczorem zna 

fcomtta „Wesoła wdówka" z Jurdzińską i Piat 
kowską na czele, urozmaicona efektownym ba
letem pod kier. profesora St. Zaborskiego. 

KONCERT JUDYTY BOKOR. 
Jak już podaliśmy, w czwartek, dnia 19 b. m. 

odbędzie się w filharmonji 16-ty koncert nil 
s.trzowski, na którym wystąpi wielce utalento
wana wiolonczelistka, Judyta Bokor, którą mie
liśmy sposobność pozrrać w Łodzi i podziwiać 
z jej występów artystycznych przed dwoma la
ty. Pani Judyta Bokor wybrała tym razem na 
swój recital wiolonczelowy następujące piękne 
utwory muzyczne, a mianowicie: Sonata Breva-

•hi. Sonata E-moll Brahmsa, Koncert wioloncze
lowy A-moll Saint-Saensa, Kol Nidrei Brucha, 
<iavotte Mehula. Meiodja Faure'*, Tarantclla 
Plattl. Jak widzimy, program będzie bardzo in
teresujący. Początek koncertu o godz. 8.30 wie
czorem. 

JUTRZEJSZY WIECZÓR TAŃCA IRENY 
PPUSICKIEJ. 

Jutro p B0'Jz. 8.30 w.eczorcm odbędzie się v: 
su!i Filharmonii zapowiedziany wieczór tańca 
wyzwolonego iteny Piuickicj. Pierw.?-v trrt 
występ wywołał w naszcitt mieście wielkie za
interesowane i elita towarzyska zapełni niewąt
pliwie l"'illiarnionjQ po brzesk Jutro wloc ujrzy
my Irenę Pnisicktł w najlepszych swoich krea
cjach tanecznych, którenii hnponowuta na popi
sach słynnej/ Mary Wignian. Przy fortepianie 
zasiądzie Halina Ncuinanówna. Niewielką ilość 
•'oziostalycli l)iletów nabywać można w kanie 

Szkarlatyna i dyfteryt 
N A J G R O Ź N I E J S Z E C H O R O B Y D Z I E C I Ę C E . 

Dwa lata temu zapowiedź szczepień 
przoerws zkarłatynowych wzbudziła o-
grornne zainteresowanie cffóTu spoteczeń 
stwa, dla którego płonica stanowi zupeł
nie słusznie grozę, wisząca nad tilzSeómi, 
szczogóktic najmlodszenili. Stacje szcze-
pien/ne by ły przepełnione d^ećnri, zgła-
szającerni się dp szczepień. Od roku z@ó-
rą zainteresowanie łą sprawa znacznie 
os&ibło, pomimo, II'Ż 

płonica szerzy sie nadal, 
zabierając liczne ofiary. Zjawisko io (tłu
maczyć należy przedewszystkiem i w d o -
statecziieirri painfoTniowanieim ogółu . o 
wynikach dotychczasowej akcji szczc-
ptonnej, oraz rozpoczynaraern walk i wów 
czas. gdy Jest zby-t późoro. 

Dotycliczia^owc szczcipioniia diały bar
dzo koTZys-tuic wynjy. Na teireiiic War
szawy Pańs:t\vowy Zalkład Hygjeny, o 
raz Miejski Instytut Hysienicztry pod'dia-
l y szczepaenibm około 25.000 dzieci wra 
źUwych na pjoruiee. Z Miczby iDcii zaohoro-
wało później na ptoniicę 0.4 p roc Nato
miast wśród 150.000 dzieci wszczepio
nych zapada na płonicę 4 Tazv mmiej, 
antóeH nicszczepioaiych. Jest to iuż o-
gromny sukces, zmaiiejszajacy cztero 
lcrotinie zapadalność na szkairla^nę. 

Drugi punkt, k tóry należy tutaj omó 
wić, dotyczy wyboru iiajodpow-iodniej' 
szego czasu dla szczepień. Do tej pory 
rodztoc zwracafi się z prośba, o szcze 
pieitiia 
dopiero wtedy, gdy epidemia stawała 

się już faktem. 
By ło to zupełnie nieodpowiednie, bo-
w'om kerzystny wynłik szczepień prze-
jawią sie dopiero po kitku tygodniach. 
To też Tiiejednokrotniie diz!eci zapadły na 
plonjce w toku lub też zaraiz po szcze
pieni ach, bymajiimiiej nie dlatego, iż szcze 

pienSa usposobiły do choroby, lecz z te
go IRX»wod!u, iż odporiność nSe imogja s3'« 
jeszcze pi"zeiawiić, 1 

Dlaiiletgo też obectiioihygie^iiiścj jak i 
Iekarze^praiktycy są zdania, żo szczepie
nia wtony być przopnowadizainc ^ 

wyłącznie w miesiącach wiosennych 
(kwiiecień, maj, czerwiec) tak. ażeby w 
ołcrcsie ccroczneigo ntasalleniia epidemili t . 
j . we wrześniu j w paźd^brniktj, dzieci 
były Już uodponritone. 

Rodzice winni skorzystaić z ©ropozy-
cji lekarzy szkolnycli, co do wykonania 
szezepteń ccluonnych- w tem przekona
niu, że jest to jedynua metoda, która 
zmniejsza do tn«iimum dla ich dlziieci 
możliwość spotkanlia się z ta straszną 
Chorobą. 

W "czasach ostatnich w całej Euro
pie wzmogły się również zachorowania 
d1zieci ina dyfiGcryt (błonicę), przyczean 
przebieg tej choroby jest obecnie o wie
le gorszy, aniżeli to było jesacze przed 
paru laty. I tu nie należy uderzać na a-
tarm, lecz spokojnie przygotować i u-
zbroić dziieci prtzed grożąoem to niebez
pieczeństwem. Obecnie została opraco
wana skuteczna metoda, która pozwala 
uodpornić dzieci jednocześnie na dyfte
ry t I na szkarlatynę. Rodzice, życzący 
sobie tego, bę'ią mogli przefMwvad'zić 
szczepienia jednocześnie przeciw tym 
dwttm chorobom; liczbą zastrzyków nie
zbędnych nie zostaje przy ' te j metodzie 
zwiększona w stosunku do szczepień wy 
łącznie szkarlatynowycli (zastrzyk prób 
ny i dwa następne). Wyn ik i szczepień 
przcdwbłoniiczych są jeszcze lepsze, ą-
.niżeli przeciw-pJoiiiiezycli. Uodlporiniienic 
uzyskujemy tutaj prawie w 100 proc. 
przypadków. 

_ _ P O D Z I Ę K O W A N I E 

Zarząd naszego T-wa składa niniejszem Szan. Panu Ko
mendantowi L.S.0.0 D - r o w i A l f r e d o w i G r o h m a n ó w ser
deczne podziękowanie za łaskawe oddanie do dyspozycji naszej 
placu 1 oddz. L.S.O.O. w dniu poświęcenia karetki samochodowej 
dla pogotowia nocnego. Z szacunkiem 

ZARZĄD T - W A „ L 1 N A S - H A C E D E K " , CEGIELNIAAA 53. 

W A R S Z A W A . 
12.00 Sygnał czasu, honMO&at Tothiczo-mcte-

orologtczuy. hciuał z u-ioży mariackiej %v Kra
kowie. 15JO—K5.00 — Oaczyt p. t. „Reformy, 
Sełmn WieUdogo d Koartytusda\ 3 Maja" •— wy
głosi proi. MośctckL 160)0—16^5 — Odczyt p.,t, 
„Warszawianka" i „Wesele Wyspiairskiego" — 
wygłosi Prof. Ludwik Skoczylas. 16.40r-17.O5 — 
Odczyt p. t. „Sport kobiecy zagranicą w roku 
1927" — wygłosi K. MuszałówiMu 17.20—17.45 
— Tiarwrrrtsja a Poznaniu. 17.45—18.45 — Kon
cert popołudniowy. — Wykonawcy: Kazimierz 
Blasohkc (wiolonczela), Zbigniew Dyjrunok (for
tepian) i Mieczysław Fliederbaum (skrzypce). 
19J80 — Transmisja z opory poznańskiej. W 
przerwie biuletyn „Messaiger Potonais" w języ
ku franousWm.. 22.00—22.05 — Sygnał czasu, 
komunikat lotniczo-meteorolottrczny. 22,05— 
2220 — Komuotkaty PAT-a. 22.20—2220 — Ko 
munlkaty: policyjny, sportowy oraz nadprotrram. 
22.30—23.30 — Transmisja muzyki tauocznej. 

LANGENBERG. 
14.05—1420 —. Koncert kapeli Luttcr. 15.45 

—16.10 — Program dla dzieci. 18.00—1S.55 — 
Koncert: 1. a) Mathcron — Arja, b) Oossck — 
Gawot (skrzypce i lutnia), 2. Trzy pieśni staro
niemieckie (sopran I altówka), 3. Kuhlau — Walc 
na flet I lutnię, 4. Dwie pleśni (ospran, lutnia t 
skrzypce). 5. Schubert — Kwartet na flet 1 gita
rę, altówkę i wiolonczelę. 19,45—20.10 — Diis-
6eldorf. Odczyt: „Dzieci trudne do wychowa-
nia". 20.15 — „Der JSger von Koenlgssec" — 
Kanfata na chór żeński, sopran, alt, recytację i 
orkiestro Adolfa Kiagesa. 

LONDYN. 
1145 — Krótkie nabożc/istMjp. 11.30 — Syg

nał czasu z Greenwich. Biul. 'meteor. 12.00 — 
Płyty gramofonowe. 13.00 — Muzyka lekka. 
14.00—15.00 — Muzyka orkiestry Moschetto z 
hotelu Savoy. 16.00 — Koncert popołudniowy: 
1. Boeciierinl — Sonata, 2. Pieśni Gounoda, Saint 
Saeres Rogcrsa, Fletchera i Sandersona, 3. liacn-
del — Menuet, 4. De Fesdt — Andante cantitbllc, 
5. Scnallle — Alcgro splritoso, 6. Pieśni Schu
berta, Dollbesa, Lehmanna, Lougliboroiiglia i Fi-
shera, 7) Faure — Apjes un reve, 8) Poppcr — 
Korowrotek, 9. Schuman — Traumcrcl. 17.00 — 
Muzyka taneczna z Marble ATCI I Paviilion. 22.35 
— „Wachlan! Lady Wlndmere", sztuka Oscara 
Wflde'a. 24.00—1.00 — Muzyka taneczna z re
stauracji Kcttflcr. 

Z powodu orowadzonych rebrit 
K A N A L I Z A C Y J N Y C H 

prcy ul . Traugutta (róg Piotrkowskiej ) 
w e j ś c i e d o f i r m y 

R A D I O - A U D I O -
TRAUGUTTA t (tfntch Gr»nd-Hotclu) TcL 53-71 

Iest l i n i t ż S R A S A " 

I! 

http://16.40r-17.O5


Nś 106: 1 7 . I V ubl/ka 1928 

Splendid. 

Dama w wagonie 
sypialnym. 

Obok całego szeregu powieści i no
wel, mniej lub węce j „par force" prze
rzuconych na ekran, tstoiieie też uaj-
świeższy bodaj odłam literatury, do któ
rego zaliczyć należy dzieła, nietylko, że 
nadające się do przeróbek f i rnowych, 
lecz będące wręcz ukrytemi POJł literac
ką formą scenaTjuszamii. Głównymi 
przedstawcięlafj tego k :nowego kierun-
ku w literaturze są niewątpl iwe P. Be
noit i M. Dekobra, przyczem, o ile pierw
szy został już przez kapryśna modę nie-
oo odsunięty na „dalsze plany", o tyle 
drugj opanował ostato-o wszechwładne 
nasze ekrany, by wreszcie swój najw ęk 
szy sukces os'ąginąć dzięki Damie w 
ws-sranie sypialnym". 

Piim ten ;est przed^yszvstfc]em na-
wskroś oryginalny, ą wiec choćby już 
dlatego ogromnie ciekawy-

Budiz^ takie same uczucia ekstra-
wagainicji, jaki ego doznaje sie narazie w 
teatrze nrzy oglądaniu po raz pierwszy 
sztuki pirandelTi. 

W każdym raze mało było w tyim 
sezonie f i lmów, które otrzymały równie 
wspaniałą oprawę reżyscrsko-operator-
ską (Gieize). 

W sumę więc—je^łi się przytem weź
mie poU uwagę, również i bardzo dobrą 
igrę wszystkich wykonawców—skon
statować trzeba, że „Dama w wagonie 
sypialnym" jest Mmem, z którego pod 
każdym względom warto się zapoznać. 

Str. 7 

G i e ł d a l u d z k i e j k r w i . 
Za pół litra płaci się 8 0 złotych. 

przedaż krwi dale biedakom środki do życia. 
„Głód jest z łym doradca"—mówi 

przysłowie; jeśli n'e radzi on zawsze źle, 
to jednak wiadomo, że człowiek-w gło
dzie i nędzy ważyć się potów na wszy-
nMwriiiMiiili.iiK^ rozwiązanie zagadnienia, 

dlaczego niektórzy ludzie. 
kupczyć zaczęli krwią własną. 

Bo w Wiedirou handel krwią cUibyw 
się na rozlegle skale 

PółUtra za 50 szylingów 

T I M E S z dn"a 5 .X . 1 9 2 7 r. 
...potęga treść' w BlGAMJl rywalizuje z 

mstrzostwem gry... 
Nie zn8m Mmu, któryby tak przemówił 
4o duszy każdego człoweka bez różnicy 

na'odowóści, rasy i płci 1 

B I G A M J A 
najniższy film firamMlna 
W fotelu i za kulisami. 

Swicio kwitnienia wiśni. 
Baśń dramatyczna w 3-ch odsło

nach Klabunda z Prologiem 
i epilogiem 

w Teatrze Mioisktm. 
„Święto kwitnienia wiśni" jest poe

matem na cześć bohaterstwa i poświę
cenia. Dla nas te motywy nie są nowe. 
Wszak polska literatura romantyczno-
mesjanistyczna głosi idee of iamictwa 
narodu i jednostki dla odkupienia nietyl-
fco swych ciężkich przewiu, ale i całego 
ajkczemnego i spódlalego świata. Dla
tego też ofiara małej Kotaro zrobi mniej
sze wrażenie na widzu polskim, niż nie
mieckim. Zresztą mocno ląlkowaty ton 
tdabundowskiej poezji nie może się na
wet równać z potężnymi akordami poe
tyckich natchnień naszych wieszczów. 

Kiedy polska poezja ofiarnicza w y 
szła z serdecznej k rw i narodu, z męki 
jego nadludzkiej, klabundowska styliza
cja japońskiej legendy jest ty lko litera-
ckiem cackiem, fi l igranową zabawką 
poety-dramaturga, szukającego w chiń
skiej czy japońskiej egzotyce tematu 
dla swych utworów. I podkreślamy: co 
Klabund traktuje jako poetycki suro
wiec, dla tytanów naszej Doezil ofiarni-

C A S I N O 
Produkcja filmowa r. 1928. 
Dzieje kobiety, w której splotły się naj
potworniejsze instynkty ludzkie pod tyt. 

według słynne] powieści I i ł i Ewersa 
Realizacja HENRYK GALEEN 

( t w ó r c a „ G o l e m a " i „ S t u d e n t a z P r a g i " ) . 

o 
C l 

Alraunc — — — — 
Prof. Ten Brinkcn—-, — 
Frank Braun. 

jego siostrzeniec 
Prostytutka — — — 

,, Mąrdcrca — — —• —-' 
Dziewczynka' s ulicy — 
Wolf Goniram — — 
Magik — — — — 
Książę — — ~ '—;' 
Człowiek w barze —-
Człowłck w pociągu — 

BRYGIDA HEŁM 
PAWEŁ WEGENER 

IWAN PETROWICZ 
MIA PAN K AU 
GEORG JOHN 
VALESKA GERT 
WOLFGANG Z1LZER 
LOUIS RALPH 
JOHN LODER 
HEINRICH SCHROTH 
ALEKSANDER SĄSCHA 

i ku. 
„ALRAUNE" 

TO CÓRKA PROSTYTUTKI WISIELCA 
istota sztucznie powołana do życia przez prof. TEN BRINKENA, 
która sieje wokół siebie zniszczenie i slaje się przyczyną klęsk 

otoczenia, szalejącego z miłości dla kobiety—demona. 

(około SO złotych). Transfuzja krwi—U 
operacja w medycynie współczesnej su; 
sowana bardzo często; nieraz tatka ope
racja ratuje ciężko chorego od śmierci. 
Bliscy krewm? dają choremu bardzo czę
sto własna krew, byle Tylko go ocalić. 
, Co robić, jeśli w rodzinie nie ma ni
kogo1, takiego, kto godziłby sie na odda
nie k rw i , lub t e ż g d y ta krew nie odpo
wiada wymaganiom, to znaczy n x jest 
bczwYglęUiic zdrowa Wtedy w ł a ś n i 
na widownię występują biedacy, którzy 
w ciężkich czasach obecnych ratować 
się mogą nie pracą, bo tej nie znajdują, 
lecz , » 

sprzedawaniem k rw i . 
Przytułek dla mężczyzn w Wiedbitu 

jest właśnie Hiaką 
giełdą ludzkiej k rw i . 

W rolS nabywców występują szipśtidc i 
sanatorja, a nawet lekarze prywato*. 
Wystarczy ty lko zatelefonować do przy 
rułku, a.chętny sprzedania zjawia się na-
tycliimiasft na wezwanie. Nic każdy jed
nak wchodzić tu może w rachubę; dla
tego właśnie ci , którzy k rew sprzetiiają, 
co cztery tygadnie poddawać sie muszą 
szczegółowym badaniom lekarskim. 

Niejeiden z tych ludzi sprzedawał swą 
krew •' " 
dwanaście, czternaście, a nawet 1 szes

naście razy. 
Już po takiej liczbie operacji 'krew jego 
staje się bez wartości, bo rzadka jest jedk 
woda. Zresztą, ponieważ niektórzy od
dają swą krew nieraz po dwa razy na 
tydzień, osłabiają oni barijlzo orgawfzun 
i stają się na całe już życie niezdolni do 
jakiejkolwiek cięższej pracy fizycznej. 

Wszyscy ci ' ludzie najbardziej czują 
się doknięoi z tego powodu, że 
nigdy nie wolno im spotkać s!e z chorym, 
k tórym krew swą sprzedawali ,i dzięki 
tomu ocalil i im 'życie. Handel odbywa się 
tak, że po odCu|i'iu k-nyS dany. jegomość o-
trzyniuje w kopercie należność ii 

nigdy we wio komu uratował życie. 
Robi to zarząd sandała, czy Kteż lekarz 
prywatny celowo jx> to. by ten. kto od
dał krew, nie nachodz-U późwięj urato
wanego czy jego rodziny i nie nepriyk-
rżał się o datki, których zresztą napew
no ii'c od;r.6\viuooby uui. 

Ndjcześciej piaca wyii-osś, jak wiemy. 
50 szylingów za pół i%a. Zdarza się jeJ-
nak, że ktoś dostaje; 70 szylingów; a 
uda mu s :ę zdobyć okfągłe 10Ó szylilnr 
gów. czuje się tak uszczęśliwiony, juk-
gclyby wygfraj ha k>:cvy. Konkurencja 
jest bardzo ziiacżua!; chcących s p t & 
dać krew zjtócżl^ó JCSL 
kupujących.' . 

więcej, aiii z1 .i-

czej było koniecznością życiową, było 
czynem, było ewangelią narodową... 

Zagranicą „Święto" wywar ło olbrzy
mie wrażenie głównie dlatego, że jest 
hymnem, idealizującym ofiarę na ołtarzu 
ojczyzny dla jej zbawienia. Pieśń ta zo
stała w Polsce wyśpiewana przed stu 
laty potężniej i piękniej. Mała Kotaro, 
w piętnastej wiośnie życia, oddająca 
z uśmiechem na ustach, głowę pod topór 
kata, aby uratować dla kraju syna mi -
kada, nie ma w naszych oczach patosu 
tragiczności; jest ona raczej tylko lalką 
z dziecinnej feerji, która została zgubio
na przez złe demony, aby znaleźć się po 
śmierci w błogosławionej krainie wiecz
nego szczęścia, u boku ukochanego 
Kwana. 

Przez inne szkła patrzy na konflikt 
dramatyczny „Świę ta" widz zagranicz
ny, inny więc oddźwięk sztuka ta znaj
duje w jego duszy. Dla nas Kwan i Ko
taro, Getiza i Chyio są ty lko marionet
kami w ślicznych, wzorzystych kimo
nach, które pięknie deklamują o rze
czach, mających wywołać grozę w ar
tystycznej... bombonierce. 

wami scnsacyjnćmi. Tak było w „Krę-
dowem Kole", tak jest i w „święcie". 
Zresztą, obie te sztuki są do siebie bliź
niaczo podobne'. Ta sama wschodnia 
egzotyka, ta sama stylizacja ludowego 
podania, ten sam motor akcji, polegają
cej na walce duchów dobrych ze złemi, 
te same nieskomplikowane, jaskrawo 
zarysowane charaktery bohaterów, bę
dących personifikacją demonów lub 
aniołów. 

Jeśli chodzi o konflikt dramatyczny, 
„Kredowe Kolo" wywiera wrażenie si l 
niejsze, jeśli o poezję — „Święto" jest 
utworem bardziej artystycznym. Ta 
poezja, zresztą, w niektórych scenach 
trzeciego aktu mglistością swych akce-
sorjów mąci prostolinijność dramatu, 
grozę zaś tragedji Kotaro i Kwana za
ciera zgoła niepotrzebny epilog. 

** 

Klabund jost doskonałym znawcą 
sceny, stąd potrafi on zawsze zachować, 
proporcję pomiędzy motywami czysto-
poetyckiemi i teatralnemi. Jego poezja 
jest przedewszystkiem dobrym teatrem 
i to teatrem, k tóry lubi operować moty-

Teatr Miejski wystawi ł „Święto" z 
godnym najwyższych pochwal pietyz
mem. Dano sztuce przepiękne dekora
cje, bogate kostjumy, puszczono w ruch 
cały aparat teatralny, aby stworzyć w i 
dowisko naprawdę europejskie. Dyrek
torowi Gorczyńskiemu i reżyserowi Ta
tarkiewiczowi należą się słowa rzetel
nego uznania. 

Jednakże nie mogę śię zgodzić z re
żyserem co do sposobu wystawienia 
sztuki. Sądzę, że popełniono tu zasad

niczy błąd, że miast teatru r kro;)ności i 
niesamowitości, pokazano barwti i re-
wję-feerję, że te olśniewając dekoracje 
i kostjumy, oraz ewolucje baletowa od
wróci ły uwagę od słowa, konfliktu i 
koncepcji. Stąd uczucie grozy w scenie 
harakiri Kwana nie wywar ło oczekiwa
nego efektu, feeryczny zaś charakter 
epilogu zdezorientował widza, który zu
pełnie słusznie nie zdaje sobie sprawy, 
z celowości balcciku w białych koszu
lach po tak strasznej tragedji, jaka przed 
chwilą się rozegrała. 

Wykonanie sztuki było naogół słabe. 
Na czoło zespołu wyb i ł się p. Krzemień-
ski (Gemba) świetny w masce, ruchacU, 
stylu. Godzi się jeszcze wyróżnić p. 
Lubieńską, pełną szczerości i bezpośred
niości Kotaro i Dziewońska (Chyio) 
która dała ki lka mocno zagranych scen 
dramatycznych. 

P. Woskowski, jako Genzo, stworzył 
postać niezdecydowaną, mglistą w r y 
sunku i za mało żywiołową. P. Konecki 
nadał kanclerzowi Matsui, będącemu w 
dramacie uosobieniem dcmoniczności, 
cechy apostolskie. P. Tatarkiewiczów-" 
na (Kwan) była zbyt szorstka. Nie
wdzięczną rolę Tonani odegrała p. Mon-
ska poprawnie. 

O orkiestrze należy powiedzieć, żey 
niestety, by ła , i* 

http://17.IV


R I L I f r l W D 
Ł ó d i 

ł /Kwieoeń 1928 KURJER H A N D L O W Y 
M T 1 R P I U I I 

Łódź 
17kwtecieól928 

Kredyt polski we Francji. 
Paryż, w kwietniu. 

Zagadnioniu polskiego kredytu zagra 
iticznego nadal pozostaje jedna, z naj
bardziej ciekawych dziedzin naszej po
l i tyki gospodarczej. Zdawało się, że w 
przeciwieństwie do Innych krajów, jak 
Niemiec. Austri i , Węgier, Czechosłowa
cji, — z chwila uplasowania pierwszych 
większych pożyczek państwowych za-
uadnienle kredytu międzynarodowego 
/.ostało rozwiązane; w Polsce jednak 
rozwój wypadków poszedł w innym 
kierunku. 

Europejskie rynk i finansowe wyka
zują nadal w stosunku do interesów z 
Polska wielka powściągliwość. Najbar
dziej konserwatywny w tej mierze jest 
Londyn, a to nie ty lko ze względu na 
ubecny kierunek inwestycji brytyjskich, 
których tendencja jest koncentracją w 
ramach imperium, ale również na sta
nowisko jó re lgn Office, Londyński u-
rząd spraw zagranicznych aczkolwiek 
nieoficjalne, ale faktycznie ma dużo 
do powiedzenia w sprawach kredytów 
państwowych. Ten fakt wyjaśnia, dla
czego up. mała i biedna Austria rozpo
rządza na rynku angielskim, w p rzed 
wleństwle do Polski, nieomal nleogratil 
czonym, w stosunku do swoich roożli 
wości kredytem. Rynek holenderski dla 
Polski dotychczas nie został otwarty, 
podobnie jak rynek szwajcarski, gdzie 
jednakowoż potrafiliśmy się troszecz
kę usadowić. 

O sytuacji na rynku szwajcarskim 
świadczy opinia, wypowiedziana wobec 
mnie, przez jednego z dyrektorów naj
większych szwajcarskich banków ba
wiącego chwilowo w Paryżu. Na pyta
nie, dlaczego rynek tamtejszy zajmuje 
•tauowisko powściągliwe, w stosunku 
io kredytów komunalnych, przedstawiał 
ąeycb lokaty nie ty lko o wysokim opro 
entowaniu. ale także o plcrwszorzed 

icm zabezpieczeniu, odpowiedział, iż 
.rynek szwajcarski dotychczas nie Zdo 
lał jeszcze przetrawić transzy pożyć/.-
•ci stabilizacyjnej". 

W tych warunkach zdawałoby sie, 
iż rynek paryski, wykazujący ogromną 
płynność 1 najniższa obecnie na świecie 
ratę bankowa, bo zaledwie 3 i pół proc. 
w stosunku rocznym, przedstawia dla 
kredytu polskiego wielkie możliwości. 
Wrażenie to możnaby tem bardziej uzy
skać, iż w ostatnich 10 dniach przed 
świętami wielkanocnemi, francuska 

transza naszej pożyczki stabilizacyjnej 
wykazała zgórą 10 proc. zwyżko kur
sowa I wynosi 110 proc. Ponieważ już 
uprzednio osiągnęła kurs parytetowy, 
oznacza to dla inwestorów francus
kich nieomal 20-procentowy zysk kur
sowy w okresie półrocznym. Kurs tran 
szy francuskiej ogromnie różni sie np. 
od kursu transzy angielskiej, która po 
odrobieniu początkowych strat kurso
wych z trudem utrzymuje się na pozio
mie emisyjnym t. j . 92 proc. 

Cbarakterystycznem również dla no 
towań pożyczki polskiej w Paryżu Jest 
porównanie z kursem pożyczki Davesa 
oprocentowanej, jak wiadomo, w tej sa
mej wysokości co polska, t. j . 7 proc. 
lecz uiekorzystającej z takich udouod 
nleń podatkowych. Jak pisałem swe 
go czasu, rząd polski przejął na siebie 
obowiązek płacenia znacznej części po
datku rentowego od procentów francu
skiej transzy. Ostatni kurs pożyczki 
Oawesa wynosił 4,8 proc. ponad pari, 
podczas gdy kurs pożyczki polskie] aż 
10,2 proc. 

N i e ś m i e n i a t o j e d n a k f a k 
t u , l i w o b e c n y m o k r e s i e r y 
n e k p a r y s k i u l e p r z e d s t a w i a 
ż a d n y c h s z a n s d l a w i ę k s z y c h 
e m l s j l p o l s k i c h . Jest przedewszy-
stkiem wynikiem nastrojów tamtejszych 
które uważają Polskę w najlepszym ra
zie za kra) odpowiedni dla kolonizacji 
kapitałem przemysłowero, ylę nie dla 
inwestycji kapitału finansowego. 

Szerokie sfery publiczności, grają
ce) na giełdzie, posiadają w spekulacji 
akcjami o wielo większe saotise, an i . 
żeli w spekulacji walorami, wobec któ
rych nawet tak wysoki zysk kursowy 
jak 20 proc. w okresie półrocznym jest 
śmiesznie niski w porównaniu z zys 

część publiczności, która nie chce mieć 
do czynienia z papierami dywidando-
wemi, zwraca się do lokat stałoprocen-
towych. Są jednak papiery, które 
przedstawiają o wiele większe możli
wości, niż polskie. Np. renty francuskie, 

jak to pięknie wyl iczył p. Poincare 
w Carcassonne wykazały o wiele 
większe zyski Kursów, aniżeli jąkiekol 
wiek inne obligacje państwowe. Poza-
tem w najbliższej przyszłości zmierzać 
będą do pełnej rewaloryzacji nominal
nej. Jest to bowiem jedno, z najbardziej 
kapitalnych założeń planowej gospodar
k i finansowej rządu francuskiego. Poza 
rentami państwowemi publiczność tam
tejsza posiada szereg starych zagranic/: 
nyeh państwowych i komunalnych pa
pierów lokacyjnych, z którymi jest do
brze obeznana. 

W ostatnim czasie na pierwszym 
planie wysunęły się renty rumuńskie, a 
to dzięki układowi, podpisanemu przez 
rząd bukareszteński % Paryżem. W o-
kresle ostatnich 10 dni przed świętami 
niektóre renty rumuńskie zwyżkowały 
od 10 do 18 proc. Zresztą rzad francu
ski stara się trzymać rejcę na rynku I 
nie dopuszczać do żadnych niewygod
nych mu emisji, gdyż liczy się z możli
wością, iż w niedługim czasie po wybo 
rach skarb francuski zaapeluje do swo
ich obywateli o subskrybowanie bar 
dzo poważnej sumy dla celów przepro
wadzenia ostatecznej stabilizacji franka 

Tak więc niema mowy o poważ
nych kredytach finansowych na rynku 

francuskim. Co najwyżej możliwem iest 
iż przy przyszłych międzynarodowych 
emisjach polskich pożyczek jakieś drob 
ne transze zabłąkają się na tamtejszej 
giełdzie; będą to jednak tylko epizody. 

Poza tem, o ile chodzi o kapitał ban
kowy, to Paryż orientuje się przedc-

|wszystklera w stronę Londynu i New-
Jorku i dla swych krótko - terminowych 
płynnych środków szuka lokaty w po
życzkach reportowych czy toż w dys
koncie. Łatwość komunikacji telegrafi
cznej i telefonicznej sprawia, iż interesy 
z Ameryką są mniej egzotyczne niż z 
Warszawą, która do dzisiejszego dnia 
nie ma połączenia telefonicznego z Pa
ryżem. 

W obecnej więc chwil i trudno mó
wić o praktycznem wykorzystaniu, w 
ramach przez nas pożądanych, jakiego
kolwiek europejskiego rynku pienięż
nego. W dalszym ciągu pozostaje tylko 
rozbudowa stosunków z Ameryką. 

Dla ścisłości trzeba dodać, iż na kon 
tynencio europejskim, dla naszych szans 
kredytowych istnieje jeszcze jedna nie
wiadoma. Jest nią Berl in. 

Obecnie mówi sie już w Paryżu, iż 
jeden z największych „D-banków" po
stanowił z chwila zawarcia traktatu 
handlowego podjąć na 

Na rynku włókienniczym 
zapanowało ożywienie. 

Zgodnie z uas*eini przewidywaniami 
bezpośrednio po długotrwałym okresie 
świątecznego zastoju na łódzkim rynku 
włókienniczym rozpoczęło się nader po
ważne ożywienie. 

W dniu wczorajszym zjazd odbiorców 
do Lodzi był bardzo znaczny. Kupcy, od
wiedzający wczoraj miejscowe składa, 
rekrutowali sfę z pośród odbiorców 
wszystkich dzielnic kraju. Największe 
zainteresowanie wzbudzały letnio w y 
roby bawełniane. Ceny i warunki płat
ności bez zmiany. 

bardz.) intensywną działalność kredy
tową. Wiemy zresztą te od czasa do 
czasu przez Gdańsk banki niemieckie 
lobią w Polsce i również w Łodzi zna
czniejsze operacje dyskontowe. 

Dr. LESZEK KIRKIEN. 

Bawełna* 
Na światowych rynkach bawefriy na

dal panuje wyb^inie mocna tendencja. 
Zaznaczyć najeży, »ż w ciągu dwtimie-
sięcznego okresu bawełna podniosłą się 
w cercie o blisko 3 centy m. funcie an
gielskim-

Z punktu wkizejiła łódzkiego przemy
słu Jest to nadiwyraz niepożądany objaw, 
tembardz'e!J, iż niepomyślny stan miej-
scowejgo rynku uniemożliwia podniesie
nie cein przeczy d tlkawn w stosunku do 

terenie Polski ntkiroż^nia surowca- M r * -

G I E Ł D Y . 
URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY WALUTOWEJ 

/ DNIA 16 KWIETNIA 1928 R. 
GOTÓWKA: DOLARY 8.895.. CZEKI: BELSJA 

124.58, LONDYN 43.537. I W Y JORK B.90. PARYŻ 
•1.5.1 J. PRAGA 26.415, SEWALEARJ* 17134, WIEDEŃ 
IASR43, WŁOCHY 47.075. 

PAPIERY PAŃSTWOWE I IJSTY ZASTAWNE 
DOLAROWKA 8125, 80, POŻYCZKA DOLAROWA 

35.25, 85.75, POŻYCZKA KOLEJOWA 103, 104, Srproc 
pożyczka KONWERSYJNA. 66175. 67, 5-proc. POŻY-
OZKA KONWEMYJIW KOLEJOWA 01.50.' 61. FCPRAE. 
MATY ZASTAWNE BANKU GOSPOD IWTIIWY KRAIOW-EGO 
94* S-PROC LISTY ZASTAWNE KANIM Rolnego 94, 
4 I PÓ! PROC LISTY ZASTAWNE ŚRTONWKIO ZŁ. 56, 
S-cmc HSTY ZASTAWNE NI. WARSZAWY STT. 70.35, 
79.15, 8-PROC LISTY ZASTAWNE m. ŁODZI 71.25, 10-
PROE. IRSTY ZASTAWNE m. SIEDLEC 81.25. 81.75. 10-
UROC. IFCTY ZASTAWNE m. Radomia 81.50, 81.75. 

AKCJE. 
BANK: DYSKONTOWY 129, HANDLOWY 123, POL

SKI 151.75, ZACHODNI 38450; SPIESS 16230, ELEK
TROWNIA W DĄBROWIC 74.75, FIRLCY 57.75, CNKIER 
77. WĘGIEL 93, NOBEL 4J, 39.50, CEGIELSKI 4930. 
40.75, £IPOP 45, 44.70, SOLO POTASOWE 2S. MO
DRZEJOW 48, 4325, 47.75, NORBLLRT 197, OSTROWIE
CKIE 1<*V 105, PA«VWOZY40, 42. POCISK 1225. 
RUDZKJ 56, STARACHOWICE 65. 6530. 65M, URSUS 
1125, 11.40, ZAWIERCIE 32, BORKOWSKI 19.25. Ha-
BERBUSCH 182.50. . ' ' . 

NOTOWANIA ZŁOTEGO POLSKIEGO 
W DNIU 11 KWIETNIA 1928 R. 

LONDYN RA 1 FONT NIT. 4332. ZA TON ZŁOTYCH: 

Zurych 58.20, BERLIN 4tj.47.5O~46.8730, WYPŁATY 
TELEGRAFICZNE NA WARSZAWĘ, POZNAŃ 1 KATOWICE 
46.7230—4641330, WIEDEŃ CZEKI 79.52—79.80, 
PRACA 3783*30. 

NOTOWANIA BAWEŁNY. ' " " ' ' ^ 
Nowy Jork, 14 kw&TORIA. Bawełna amery

kańska. Otwarcie: styczeń 1932, marzec 1934 
—SS, MAJ 19.P&-98, lipiec 19.75—80, październik 
1935—66. sffudzteń 19.53—56. I notowania SROD 
kowe: styczeń 19-52, marzec 19.56. MTI 19.9$. li
mo;. 1931. iwAJzIrmik 19.67. grudzień 1937, 
ZANŁKNIOCIC: kjoo 30.50, styczeń 1935—58, TATY 
193S,' rnjwzoc 1936, kwiecień 19.99, MAJ 30.02— 
04. czerwiec 19.93, lipiec 19.84—87, sierpień 1930 
wrzesień 1935, "październik 19.72—73, listopad 
1938, grudzień 19.63—65. 

Liverpool. 14 kwietnia. Bawełna egipska 
IJOCO 2135, styczeń 2137, murzco 21.42, maj 31.23 
lipiec 21.48, wrzesień 21.70, listopad 21.65. 

Aleksandria. H kwietnia- Bawełna egipska. 
Zamknięcie: SakfcD»id>5: styczeń 44.40, MAJ 
43.40, lipiec 43.98, litjtopad 44.40. Ashmounl: 
kwiecień 26.80, czerwiec 28.87. październik 29.05. 

UVOTPOOL 14 kwietnia. . HAVAS. Bawełna. 
Zamkniecie: loco 11.25, styczeń 1036. luty 10.35. 
marzec 10.35, kwiecień' 10.75, maj 10.70, czerwiec 
1033, Upiec 10.60, sierpień 10.54, wrzesień 10.49, 
październik 10.-42. listopad 10.36, grudzień 1036. 

Nowy Orlean, 14 kwietnia. Bawełna. Zam
kniecie: loco 20.04, styczeń 19.87—38, marzec 
1937, mai 19.74, lipiec 19.59—60, pażdz.jcmik 
19.34—35, grudzień 19.3,3. 

K t o n ie p łac i? 
Wydawał ochrony Itaradytoi przy sbo-

wiarzyszcniu- kupcó>v m. l^odal (Piotrikow' 
aka 73) zawiartentia nas o zawieszeniu 
wypfat z zot)ow.'ąziaffl \vekjSlowych przez 
ftnrte włóktonniczą I. WiJrsJjbe&n w Sko-
łacie (Małopolska), i^iinna ta zabiega sa« 
o przeprowąkUzenie ugody sadowej. Aud
iencja ugodowa wyznaczona została na 
d«r.n 21 rnaja W sad'?.ie powialowyni 
w Skolacwu Passywa, wynoszą ok»»k 
(OO tys. % czego potowa przyipajda na 
naiczności ićAzwt. •* 

* • 4> 
hfa podjstawłe tychże T.nforntac)i" zg&> 

sśła ^'<?wypfacalriróć Rafineria wódtek W 
Klaśaiic koło EkKbirt. — . 

D o l a r w Ł o d z i . 
W dniu wczorajszym kurs dolara na 

łódzkim rynku walutowym wynosił bez 
zmiany 8.89 w płaceniu i 8.90 w żądaniu. 
Tcmfeneja ^ ° K o j n a . O b f - f e ln.a}^. 

M y d ł o Rewolwer M a j d e 
^AIN.IUUC B « U M N E | I WIELKIEJ >e LAMY 

dafemy dobry I t a n i t o w a r . J 

C Z A R Y " 
KARRY MH 1 „NA FALI 100T. 

01>raz POD POWYŻSSYM TYTUŁEM WYŚWIETLANY 
OBECNIT) w „CHARACH" NALEŻY ZALICZYĆ DO RZĘDU 
NAJLEPSZYCH TILMÓW SENAACYJNYCH. 

HARRY MIII ZALEDWTE OD KFLKN DNI POJAWI! SIE 
IKL EKRANIE KINA „CZARY", A JUŻ WSTĘPNYM BOJEM 
ADOBYL SOBIE UZNANIE SZEROKIE] publKzj»ŚCI RE
ŻYSERIA ZDUMIEWA FINEZJĄ SZCZEGÓŁÓW 1 DOSKONA
ŁYM RYTMEM, OECHUJĄCYM ZWYKLE FIRMY AMERY
KAŃSKIE. 

CAR>ŚĆ OTRZYMANA NA WYSOKIM POZIOMIE AIR 
TYSTYESNYM. 

JAK SIĘ DOWIADUJENRY DYREKCJA KINA „CZARY"* 
ZAKONTRAKTOWAŁA SZEREG PIERWSZORZĘDNYCH SZLA
GIERÓW. PIERWSZY TAK SZLAGIER P. T. „TRZY TWARZ I 
WSCHODU" BĘDZIE WYŚWIETLANY W NAJBLLŻSZYCL 
DNIACH. 

Kupiectwo u progu ruiny. 
Ostra krytyka wymiarów podatkowych za t\ 1927. — Kto doko
nywał oceny obrotów?—Interwencja u pp. prezesa izby skarbo

wej i ministra skarbu. 
Contr. Stow. Kupców nadsyła na

stępujący komunikat: 
Na specjalnym posiedzeniu zarzą

du centralnego stow. kupców i p rze 
mysłowcówr województwa łódzkiego 
(Piotrkowska 10) zwołanym dn. 15 
kwietnia 1928 r. w związku z doko-
nemi wymiarami podatkowemi od ob
rotów za rok 1927 rozważano sytua
cję, kupiectwa łódzkiego znajdującego 
się naskutek przeszacowanych wymla-

iiiem ktu^wyro, osSągnlętym w tym sa-jrów u progu rolny. 
«FJAO» «tkroi4e PCMKZ AKCJE. Ta dopiero 1 . Jak ^rjwSka n tomf&L, tteetacczo-

uych przez kupców, komisja szacun
kową przy ustalania wymiarów nie 
brała w rachubę faktycznie dokona
nych obrotów, lecz głównie opierała 
się na materiałach, dostarczanych 
przez biuro informacji przy izbie skar
bowej a nadto na opinji konkurentów. 
Powyższy sposób dokonywania wy
miarów przyczynił się do wielkich ob
rotów oszacowanych kupcom, które 
to obroty są nowym dotkliwym cio
sem dla tak bardzo obciążonego po-
datkami ImgifecApfsu, 

A . . •A 

Po długotrwałej dyskusji zarząd 
postanowił wybrać komisję, któraby 
interweniowała n prezesa izby skarbo
wej u ministra skarbu i wskazała pa 
Straszną krzywdę która się stała łódz
kiemu kupiectwtt i na fatalne konsek
wencję wyniknąć mogące wrazie u-* 
trzymania wymiarów w mocy. Zara
zem komisja zwrócić się ma do p. mi
nistra skarbu z prośbą o naprawienie 
krzywdy, przedstawiając odpowiedni 
materjał. 

http://4tj.47.5O~46.8730
file:///vekjSlowych
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Dr H Guts^adf 
AKUSZER i GINEKOLOG 

Zachodn ia 6 2 , (AL TEG BLN AAA 7 , 3 1 
Te<ef 2 9 - 5 2 Przylmuie od 10 do 12 

i od S — 7 no nołudni u. 

lekarzy specjalistów caDinei dem 
styczny nrzy G6rnvm Rynku. y 

P l o t r k o w s i c a 294 , te l . 22- 89 
(przy przystanku trsraw. pabianickich). 
przyimuje chorych w choMDach wszyst
kich specialności od g. 10 rano do 7-ei 
po poł. Szczepienie ospy. analizy uno-
czu. katu, krwi, plwocin etc.) operacie 

opatrunki. 

Porada 3 złote 
Wizyty na mieście 

Zabiegi i operacje od umowy. Kąpiele 
świetlne. Naświe«l*nia lampą kwarco

wą. Roentgen, tlenu yłacja. Ztjoy 
sztuczne, Korony notę. platynowe 

i racaty. 
V niedziele! święta do godz 2 po p. 

„ C z y s t o ś ć " 
Piotrkowska 4 4 , te lefon 67-45 

przyjmuje cyklinowanie, drutowanie, 
froterowanie oraz sprzątanie biur i poko 

Ciyszczcme s«yt> 

R R E K L A M , P L A K A T O M 
E T Y K I I T R , Z N A K C W F L F 2 M . U : f c | 

' C G - D A F ^ ^ K A S O Ł I I S A 

Dr. med. 

P. Markowicz 
przyjmuje Piotrkowska 124 

Tel 6 6 - 3 5 . 
od 3—7; w niedz i święta od 11—1 

Choroby skóry l włosów 
Leczenie defektów cery, masaże, ciek-

i oterapia 

Tylko na kilka dni 
przyjechała do Łodzi „Mt R M O i t 4 " , 
znakomita chiromantka-lelcpatka. człon
kini Warszawskiego Naukowego Towa
rzystwa Psycho-Fizycznego 1 wiolu za* 
granicznych. — Przepowiada przeszłość, 

teraźniejszość, przyszłość. 
Łódź, t i l . 6 Sierpnia 18, m 20, 

lewa oficyna. II wejście. 
Przyjmuje od 10 rano do 7-cj wieczór. 

OR GROSGLH 
Choroby skórne. 

' weaeryczne 
Instytut R5nt?cno 
lecznczy i świat-

lecniczy. 
Lampa kwarcowa 
L I N A KOŚCI <SZKI 2 7 4 

Tel 5 1 7 8 
Prrylmu je od 4 —7 

Or. med' 

Sne:iallsta chorób 
skórnych i w?ne-
rycżnyct) I wHsów 
Gabinet Rontgetia 

światło-lecz'iiczy 

ALPLOF RKAWSRA 144 
R Ó G E W A N G I E L T C I C I E ) 

Tel. 29-45 
Przyimuje. aa 8-2 

6-8 Dla pan od
dzielna poczekalnia 

o d 5-6 OD 

' T I TESTÓW 
udziela prywatnie dypl. nauczyciel 

I . WTFKIITRAUB 
Zachodnia 42, 1. of. I I p. 

Ładnie i prędko 
P I S A Ć U C Z Y K a l i g r a f 

L. B E R M A N 
oraz popraw a wszelk e brzydkie 
charaktery pism* w ciągu 15 lek 
C|i. Zawadzka 19, tr., I p. 

D r . m a d . 

Lubicz 
Cegleinlana 4 3 

Tel. 41-32. 
Specjalista chorób 
skórnych, wenerycz
nych i rooczoptcio 
wych. Naświetlanie 
lampą kwarcową^ 

Przyjmuje od 
g.8 do 10 rano 
I od 5—8 W . 
Dla pań od 3—5 

oddzielna poczeka! 
ma. 

Dr. med. 

BRAUN 
Południowa Nb 23 

tel. 40-26 
Specjalista chorób 
skórnych i wene-
yczriych. Leczenie 
światłem, (Lampa 

kwarcowa 
pizyjuiuje od 9—It 
jano i od 5—8 pp 

DoKtór 

Klinger 
Choroby wene
ryczne, skórne 

I włosów 
leczenie lampą 

kwarc. 
Andrzeja Nr. 2 

Tel. 32-28. 
God iny przyleć: 

od l,30-2.30dlaPąń 
od 6—8 dla Panów 
Wmeclziele I SWic-

od 10 — 12 

Dr. rned. 

ti HO SIEINNLA 
(Benedykta) 16. 

chor. .skórna dróg 
raocz, weneryczne 

i kobiece. 
Przyim. od 9—12. 
przed poł. i 6—8 

dla pań od 5 do 7 
w IV,i :d; ric e i święta 

od 10 do 12-ei, 

Dr. LUDWIK FALK 
POWRÓCIŁ. 

Choroby sKórne i weneryczne 
NAWROT 7. tel. 28-07. 
Od 10—12 i od 5—7. 

Ż E L A Z N Y P I E C 
zagraniczny w dobrym stanie do formo
wania pończoch i rękawiczek do sprze
dania po przystępne) cenie. Obejrzeć 
można w fabryce pończoch przy ulicy 
Narutowicza 57 17 

TEATR MIEISKS, 
niedziela 22 b. m. o godz. 11 i pół 

PGPIS W mm 
IRYTMIKISTPASSKIWNY 
Bilety, w kancelarii szkoły Gdańska 94, j od 9 do i0*/a T"i 0 ( 1 

od 5 - 8 godz, wiecz. g ' 1 — 2 45 pi) i od H-9 

:J& 106 

E R S K I N E S I X F A B R Y K I S T U D E B A K C R ' A powinien 
B Y Ć W A S Z Y M S A M O C H O D E M , G D Y Ż , P O M I M O W Y 

J Ą T K O W O U M I A R K O W A N E ) C E N Y , M A S Z Y N A T A P O 

S I A D A W S Z E L K I E D O D A T N I E S T R O N Y L U K S U S O W Y C H 

6- to C Y L I N D R Ó W E K , A M I A N O W I C I E : N A D Z W Y C Z A J N A 

Ł A T W O Ś Ć U R U C H A M I A N I A , W S P I N A N I E się P O P O C H Y 

Ł O Ś C I A C H i i ° | o - Y C H B E Z Z M I A N Y S Z Y B K O Ś C I , S P O 

K O J N Ą , R E G U L A R N Ą I N I E W Y C Z E R P A N Ą S I Ł Ę , B E Ż P I E C Z N C 

H A M O W A N I E M E C H A N I C Z N E N A C Z T E R Y K O Ł A . . ' " 

P O M I M O O W I E L E N I Ż S Z Y C H K O S Z T Ó W U T R Z Y M A N I A 

i M N I E J S Z E G O Z U Ż Y W A N I A P A L I W A I S M A R Ó W E R S K I N E 

Six P R Z E W Y Ż S Z A W S Z E L K I E W O Z Y T E J Ż E K A T C G O R J I i 

jest N I E D O P O R Ó W N A N I A Z Ż A D N Ą I N N A P O D W Z G L Ę 

D E M N O W O C Z E S N E G O W Y K O N A N I A I W Y K O A C Z C N Ś . r 

f6 cyt. <* o KM. TOO Kim. ** gdĄińc, 
HIĘRZF pochyłości T%% hc\ zmiany siybkoii' 

~ \ . . ~ . 

Erekine Six Scdan' 

UWAGA. • Części zapasowe stale na sf^tai^ 
ponieważ » GDAŃSKU znajduje sie składnica 
tamochodów i c(es'ci zapasowych ila przcdsUwicitU 

(gryki STUDEBAKER' a na POIJSĘ, ' 

M A K S F I S C H E R &"ŚB* 

^ G E N E R A L N E P R Z E D S T A W I C I E L S T W O N A ŁÓDŹ I W O J C W . F I Ó D Z K I T . 

^ T E L E F O N 4 6 1 , 

F A B R Y K I S A M O C H O D Ó W T H E S T U D E B A K E R CORPORATION OTAMŁRICRY. 

Dr. med. 

Choroby J I O R N U 
wenerycene I 

moccorficlowe 
GdaftsKa 42. 

P I zy inuje: 

45 sztuk angielskich mechanicznych 
warsztatów tkackich (większa część ko-
lor.ówki) od 54 cali do 72 cali szerokości 
obecnie w pełnym ruchu włącznie z 
wśzclkiemi odpowiednieml maszynami 
pnmncniczemi. Wszystko w dobrym stanie 
Oferty pod „S. L. L." do administracji 
.Republiki'' 20 

DO S P K Z S O A N I A 
4 K E T T E N S I U H L E 
warsztaty łańcuszkowe) w dobrym stanie 
po przystępnej cenie. Dowiedzieć się 
można w fabryce pończoch Narutowicza 
Nr. 57 17 

PASY BRZUSZNE lecznicze, PASKI BIODROWE gumą kombino
wane, GORSETY gumowe poszczuplające, BIUSTONOSZE, STA

NICZKI, nowe fasony, wygodne w noszeniu, z trwałych materiałów 

. Pierwszorzędna ffiafi J!L O T A ^ 
poleca: p r acownia Gorsetów I J B W I #•% 8 % • A*** 

Łódź, ul. Piotrkowska, 109, front II piętro 
Przyjmuje się reperacje przeróbki i pranie gorsetów. Długoletnia 
fachowe doświadczenie, oraz duży wybór, dają zupełną gwarancję 

zadowolenia wymagań P.T. Klijenteii. 
oooooooooooooeoo^ 

DzA * E W T O R E K o G> dzintfi 9 E J wiecz. w lokalu 
Klubu T O W A R Z Y S K I E G O P R Z Y S ' O » V , I R Z Y S Z E N M Ktip 
C O W m Ł O D Z I ( P I O T R K O I V S K A . N S 73) 

f. 

W S T Ę P W O J N Y D L A C Z Ł O N K Ó W , I C H R O D Z I N i W P R O W A 
D Z O N Y C H G O Ś C I . 

«XX)OXXXXKXXX>30CXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX3< 

Lekarz-CeDtisia 

przyjmuie w lecz
nicy przy ni. Piotr 

kowskiej 204 
codziennie od godz 

2—7 wlecz 

u u, i ..A LIODFELTII 
.ODZIEŻ" 
w WARSZAWIE, 

ul. DŁUGA 39 
poleca hurtowo; 
P A L T A 

Płaszcze gum. 

K U R T K I 
O D Z I E Ż 

G Ó R N I C Z A . 

KINO SPÓŁDZIELNI 
P r a c o w n i k ó w P a ń s t w o w y c h 
K o m u n a l n y c h i S p o ł e c z n y c h 

W Łodzi U L ienkiewieżłi 4 0 . 

wtorku 17 kwietnia do poniedziałku 23 włącznie. 

0 ZOSTAĆ OJCEM. 
Wyśmienita szampańska f<:rsat 

nieustanny śmiech do rozpuku. 
W rolach głównych: L l l j a ie Harvev I H a r r * Sit,. 

Następny 
prońram »ł Rewia nad rewiami" Z MIOA Battter. 

Początek w dni powszednie o g. 4-oJ, 
ostatni seans o 9.30 w. 

Na I-szy seans w dni powsz. oprócz 
sobót od 4 jli 5, w soboty, niedziele 
i święta od \ 3 0 do 3,30 ceny miejsc 

po 75 ł 50 gr. 
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e przy prasowaniu 

MY D L E N I E biel izny jak również tarcie je j b y b r u d 
całkowicie usunąć, są to przestarzałe procedury, 
które na szczęście zostały zdystansowane przez 

ulepszone. 

Obecnie króluje wszechwładnie n o w y rodzaj mydła . 
Pracuje ono niebywale intensywnie a zarazem łagodnie. 

Rozpuszcza brud i wydziela go z bielizny 
w ten sposób, że wszystkie pozostałości dają się spłukiwać 
z największą łatwością. Wobec tego bielizna nic żółknie 
p rzy prasowaniu. Jednem s ł o w e m : piana, którą wytwarza 
Rinso, jest w najwyższym stopniu aktywna, bo wspaniale 
rozpuszcza b r u d i wydziela go z biel izny w sposób radykalny. 

Sposób użycia Rinso jest bardzo łatwy. 
Rozpuścić Rinso w wodzie wrzącej ,—wlać w balję napeł
nioną letnią wodą ,—włożyć bieliznę i moczyć przez godzinę, 
( lub pracz noc) . Spłukiwać kilkakrotnie w czystej w o d z i e 

PRÓBKA D A R M O 
KUPON. 
Upnama » betełałn* f€— wyttarcajeecao na promie piwie. 

Adm -., 
ULsS 

»y "tiunWt" BpiWił Ak«rtnjj, Skrzynka na 479, tnat* GMwni, W»n«w».— uwartma ml pi*fc»«l» pikieta Kirów, 

R . S . Hudson L t d . , Aogl ja . 

Deklaranł celny L o s f r z e ł e n i e . 
W I Nintejszero ostrzegam przed nabyciem 

p o t r z e b n y 
d ^ poważnego przedsiębiorstwa ekspedycyjnego 
w Warszawie. Oferty do Tow. RekL Miedz, j r 

Rudolf Mosse, Warszawa, Marszałkowska 124 
pod „Deklarant celny" 

DYREKCJA KOLE! ELEKTRYCZNEJ ŁÓDZKIEJ 
SP. AKC. 

zawiadamia niniejszym pp. Akck>narjusz6w, że 
/. dniom 30 kwietnia 1928 r. wydawane będą pp. 
Akcjonariuszom bilety bezpłatne na przejazd 
tramwajami na nowy okres od 1 maja 1928 r. do 
30 kwietnia 1929 r. 

Wydawnictwo biletów odbywać sic będzie 
w biurze Zarządu przy ulicy Tramwajowej Nr. 6 
w rodzinach od 9 do 12 1 p6! i od 15 do 17 (w 
soboty od 9 do 13 i pół) za okazaniem oryginal-
ttych akcyj lub kwitów depozytowych, przyczern 
na każde 50 akcyi wydany będzie 1 bilet. 

Bilety, wydane na okres bieżący, a znajdu
jące się w posiadaniu pp. Akcionarjuszów, po 
dniu 30 kwietnia r. h. będą niewaine. 

Wspólniczka 
Ma robót ręcznych ze znajomością branży P O S Z U K I W A N A 
iklerł w centrom miasta z dużą ktijelchi do dyspozycji. Of, 
gik da Ak*d*rcil ogłoszeń S. Focha, Piotrkowska Nr. 50. 

«nh .Roboty ręczne* 

Ninicjszem ostrzegam przed nabyciem 14 
mechanicznych krasien tkackich szerokoś
ci 43-. opatrzonych Nr. Nr. 1086. 672.181. 
2701.2747.2803.3691.259.586.2477, 2589. 
1037. 4634 i 61. wydzierżawionych przez 
panią Elly Gulscbe. znajdujących się w 
lokalu w Konstantynowie, ul, Długa 62, 
a stanowiących moją własność 

Gustaw WittKe 
Łódź. Andrzeja 62. 

Dr. 

specjalista chorób 
skórnych i wene-

P rycznycb 

1QTR.0w.KA 
TEL, 44-92. 

przyimuje od 11 do 
4 pp. i 8—9 wiecz. 

W óclłem 

ZOFJA 

z WARSZAWY 
przyjmuju: 

Klltńatoego 1t3. 
Nawrot 41, telefon 

Nr. 48-27) 
|od g. 10—1«/» i od 

4—7 wiecz. 
[Resekcje, Replan -
tacie, Leczenie dzią 
seł 1 zębów 1 t.p 

Winda czynna. 

ia 

Dr. Kaaloiowiu 
Klinika dla kobiet 

P O Z N A Ń , 

al. Imm lipiijl-
skimo In 1. 

Pokój słoneczny, 
balkonowy, kom

pletnie umeblowany 
z używalnością te
lefonu i wszelkiesni 
wygodami pd zaraz 
do wysaięcia Wia
domość Gdańska 4, 

Im. 11. 

N I E M I L E 

N I E S P O D Z I A N K Ą 

Jcsł zniszczona 
przez Mole odzież 

W jaki aposób przechowywaliście 
zeszłego roku sw§ odzież. Spędzi
liście zapewne wiele dni na spraw
dzania, czyszczeniu i wietrzenia 
rzeczy, tracąc wiele czasu na skła
danie, zawijanie 1 pakowanie. Mimo 
to, często stwierdzaliście szkodliwa 
prace molL 

FL1T, zabezpie
cza odzjeż odstra
szając 1 niszcząc 
mole oraz łeb za
rodki, wyjadające 
1 niszczące futra 
i tkaniny. FL1T 
niszczy mole we 
wszystkich fazach 
icb rozwoju. 

Sposób użycia 
Natęży rozpylać FL1T na futra, 
odzież, firanki, tkaniny i t p., trzyma
jąc przytem dla osiągnięcia lepszych 
rezultatów, rozpylacz, w odległości 

około 60 cm. OD skraplanej powierz
chni. 
FLIT absolutnie nie plami najdelikat
niejszych nawet materiałów i tkanin. 
W szafach należy 
rozpylać FLIT na 
półki, szuflady, 
w szpary i szcze
liny. Zarodków 
moll nikt nie 
dostrzeże, FLIT 
natomiast wy
niszcza je do
szczętnie. Roz
pylanie co dwa tygodnia chroni 
odzież od moli. FLIT jest do nabyda 
we wszystkich składach aptecznych i 
drogeriach. 

Generalne zastępstwo na Polsko 

S T A N D A R D N O B E L W P O L S C E S . A , 
Warszawa, Al. Jerozolimska No. 57 

••aalcUMfH) U u M « n i 

ttf aaesy 
Muchy. Kemarr. Molł/Hurimy, 
Karaluchy « inne owady 1 ich 

uarodki. 

W ciągu miesiąca 
i pod gwaran

cją wykluczającą ab 
solutnle wszelkie ry 
zyko, wyucza prak
tycznie na samodzict 
nego buchaltera-bi-
lansistę rzeczozn. z 
wyższem wykszlaj. 
cenlcm i kontroŁ 
syndyk, przemysł. 
Informacjo w czwa-
tld. piątki i soboty 
od 6—8 wiecz. Piotr
kowska 183.1 piętro 

19 

Kura filet ręcznego 
10 zł. Wyuczam 

haftów maszyno
wych, ręcznych to-
ledo, aplikacje we
necką robotę, malo
wania i liwerowa-

nia. Kaufmanowa 
Piotrkowska Nr 18 
1 podw, pr, ofic. 

n 

Zagubione 
dokumenty 

i I 
Karol Birencwaig 

zgubił metrYku-
U wyd. przez giran. 
„Skorupki" 

Żądajcie FLIT w oryginalnem opakowania, w żółtych blaszankach 
z czarna opaska, wystrzegając sie nailadownictw 

D o k t ó r 

1 

Posznkuię panienki Hotrzebny pracow-
energiczne! z ai ed. . 

Sprzedaż mebli wy 
ścielonych otoma 

yn. kozetki, krzesła 
oraz kompletne ti-
rządzenia stołowe, 
sypiolkt. gabinety 

i suloniki najtaniej 
w zakładzie tapicer 
sko-stolarskim. Ka
rola 1 B, Gabała. 

31 

a wypłałęl Firan
ki na metry, do

pasowane okna tiu
lowe etaminowe, 
kapy tiulowe, etamin 
Sztory Roletc.we Na
rzutki, Poleca Leon 
Rubaszkiu. Kiliń
skiego 44. 30 

Ha wypłatę. Ele
ganckie damskie 

płaszcze, wełniane 
towary na paltu su
knie, crcp-de-chinc' 
Jedwabna popclina 
Tafta, Mesalina. Po
leca Leon Rubasz-
kin, Kilińskiego 44. 

30 

Sprzedam okazyj
nie dwie szerra-

roy. trelbmaszynę i 
większą ilość szpu
lek do przędzy. M. 
Baumgarten, ni. An
drzeja 31. 

Sprzedam dwie ma 
glc na wynos ul. 

Wólczańska Nr. 179 
J. Mielczarek. 

ieszkanie mur. 
blowanc z wy- W energicznej z aj ed, a~ nik damski do 

godami na 4—5 mie mioklaaowem wyk- zakłada fryzjerskie-
sięcy do wynajęcia, ształecniom do dwoi go, Brzezińska 26. 
Wiadomość:ul.Kon-ga dzieci 9 letnia i , i -
stantynowska Nr. 40 5 letnia. Przejazd 8 potrzebna ]«sst adol 
nu 6, od 4—5. 17 mieszk. 8. . n» panna do sa

lonu Mód. A. Cle-
Piotrkow-

18 Dwa frontowe po- pbtopiec na posył- sielskte) 
koje, skromnie U ki może się zgło ska 109, 

umeblowane do wy sic. Lentja. Zielona 
najęcia. Andrzeja 43 Nr. 15. 
m. 13. tel. 64-21. I 

dwupokojowc 
go mieszkania na 49. 

umeblowanego, z po ,. 

Fotrzebny ocień 
fryzjerski Zielo-

Inteligentna wycho 
wawczyni ze świa 

I dcctwatnJ. szyciem 
poszukujo posady 

I do dzieci. Oferty do 
1 Repub, dla JD. D." 

wodu wyjardu przyj p o t T , e btia frytka1 " 
mę sublokatora za f manicureystka.1 _ - . , ' , 7 
minimalną opłatą Kilińskiego 159. 18 Cmler damski po-
miusięczną. (Małżuń m m ^ m m m m m m m m m m t m m m » trsebny od zaraz 
stwa wykluczone) I gała gwarantowana 
Gindman. Różana m«ehaiuk moater Cegielniana 10. 
Nr. 12 (obok Kątncj) ' 1 poszukuje posa-
front III piętro. y w majątku mły-

le, gorzelni. 30 lat n; 
praktyki E motorów 

leganckl umebjo-» ^ ' h , r 6 j . 
wany pokó) dla h m a M o ż c 

pana. Nowo-Ce^el- h y £ K 0 f e / e m . Z a . 
mana 12. m. 6. 18 Ł ó d £ 

Franciszkańska 59, 
Chabe, 

Energiczny pielęg
niarz do chorego 

poszukiwany. Ofer
ty sub .Kawaler" 

17 
1 1 I 1 1 

Boszukuję posady 

Zac&ODDIA Ks 57 
Specjalista cho> 
rób skórnych, 
wenerycznych. • 
Leczenie lampą 

kwarcową. 
Przyjmuje o d 

1 do 2-e j 1 
od godz 4—8. 
W niedzielą 1 świę

ta od 11-1 . 
Dla Pań od godr. 
4—5 oddzielna r«» 
ccekalnla lel.37-70 

Dr. med* 

j .; 
Zielona U 

Ch oroby skórne 
i wenciyczne 

Usnwan-e szpeca-
cycb włosów clek< 

łrollzą. 
Leczenie lampą 

kwarcową. 
Przyimuie od d—S 

Niedziela 9— 1 
Dla niczamożnyck 
ceny lecznic. 

I 
magazyniera lub 

ekspedientka I t. p. 
1 Mogę złożyć 500 zL 

poszukuję posady, kaucji. Oferty , 
bluralisty. fnka- B. R 

senta i t. p, Oferty 

Potrzebne uczenice *f n

R

S k r o m n X " d o 

do pracowni su- »*nJ*epubUki. 
Wen. Piotrkowska — 
Nr. 167, I-sza lewa potrzebne uczenice 
oficyna I piętro, . praktykantkł do 

pracowni sukien ul 

17 

Krawcowa do dzie- Zawadzka 17. m. 26 
cinne) konfekcji Jasińska. 

potrzebna. Cymmer, n , ^ . — 
Szkolna 33. Agentów do sprze

daży maszyn po
trzebuje, za wysokim 

Bialer. Kibńslrie- wynagrodzeniem, 
go Nr. 102. Reprezentacja Mię-

dzyn. _ Fabryk Ma-

Ooirzebny porjer. 

5 0 0 - 1 0 0 0 
robi miesięcznic u-

Krynica-Zdrói. Za
kład Dietetycz

ny i pensjonat Vog-
la otwarty cały rok, 
poleca pokoje sło
neczne. Telefon 17. 

Rozżalona czoka m 
w środę o godz. 

zł. szyn. Jerzego Nr. 20 5 p o p o ł , „ J, b J. 
13, 19 W. 

moskiewskiego 
konserwa o -

r jum w z n o w i 
ł a lokc e 

Wschodnia 72 
mieszk. 19 

10-12 pp. 2-9r< 

polsko-niemieckl 
prawnik 

poszułtuje 
zalęcia na godziny 

wieczorowe. 
Referencje, 

aub .Kor. 
Ofert} 
40" 

rzcdnlk łatwo, sprze JF dolna sprzedaw-
dając po godzinach »• cpa\ poszukuje 

Mieszkania 4 po-1 pracy artykuł co- posady uo manufok 
kojowe z wygo- j dziennej potrzeby, t 0 ^ 0 8 ^ " , Jalantorji 

dami 3 pokojowo 
pojedyncze od za-

Ofcrty: Warszawa, Oferty sub „K. G 
Koźla 9. róg Fran-

raz do oddania. R6 ' ciszkańskiej „Sean-
żana 10. 17 si 

da adm, Rep. 19 

MIGDAŁY w CZEKOLADZtEi CUKRZE ̂  
OLA SMAKOSZY 

SPPUDAZ: 
A SMAKOSZY A » 

I JRepuMiką' 

«o wszy&:kliul dodatkami WYAESI w Kadzi 
M> CSflc ea odnoszenie DO DOEAT 40 tr.: . prze-

aylka poczt W kraju D . 8 20, CACRAATCO AL 7-M. 
WRAA Z odnoszeniem • ZŁOTYCH. 

ZWYCZAJNE: 8 er. sa wiem uiiUmetr. (na stronie 10 szpalt). W TKSC1E: 40 ge
za wiersz mil. (na ałr- 4 szpalty. NEKROLOGI 1 NADESŁANE 30 er- sa wiersz mfl. 

' a a str. 4 «zpj. Zaręcz. I zaślub- PO ;ek«de 10 st. Zamiete-owe O 50 pr. Zaer O IW jc 
drożej. Za terminowy drak ogłoszeń adm. nie o dpowUda- Drobne 10 er. Posznk- pracy 5 er- Najmniejsze 50 gr* 

Ogłoszenia: 

N s t e i i M t t a J B t t ^ K A l i l Ł I W l I f i Ł ' p * ^ * ' > * * - ' > *******. g—ajut^ ^W^^*et^«VHE!a^e!ę^QAAAAAMAW^aen^ASĄAIL^EA^ \f ^ • ^ ^ H I N T 1 ! J i w t r ^ i " mii • m i i n te f i t i r . K I I A A L R m li MAT r 
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